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Palestyna w 

Bitwa n• 
;:~~!· . Wybitny po1nvk amerykańs:kf 

Carmel stal na czele groźnei bandr gangsterów 
Wczoraj rozpoczął się w No. przestępczy nowojorski wywierał I Pxoces przeciwko Hi111esowi ? . zo· 

wym jorku sensacyjny proces na niektórych reakcyjnych polity. stał wytoczony przez pro-kur~.to. 
torium Syrii. Wezwani do podda· przeciwko jednemu z n11e1sco· ków. ra generalnego stanu ' Nowe·go 
nia się, Di.Siłowali zbiec. Maharyści wych . · przewódców stronnictwa James Hines był jednym z głów jorku Tomasza · Dewęy. ' Hines jest 
syryjscy ·dali ognia , raniąc ciężko „demokratycznego" James Hme- nych przedstawicieli nowojorskie oskarżony, iż organiz-0wał . niele­
jednego żOłnierza, d1"ltgi się pod· sowi .. Proces ten może mieć po. go klubu t. zw. Demokratów galne przedsiębiorstvla przy: i po. 
dał. Ranny żołnierz z.marł w !mpi· / ważne następstwa polityczne, u-1„Tammany Hall", w którym odgry mocy słynnego gangstera . [)uł~h 
talu w Ammanie. jawniając wpływy jakie świat wał domimijącą rolę od roku 1911. Schulz.a, zamordowanego w roku 

Nowe zamachy bombowe w Jerozolimie 
Na górze Cannel d087lo wczoraj by wpłacił im slJllllę tysięca fu.n· 

tów szterHngów-

** * Jak dono&zą z Ammanu, &to li cy 
TransjQrdmii, dwaj żołnierze 
transjorclań&cy wkroczyli na tery· 

Cisza 
1935. Oskarżenie dalej opiewa, 

a plonącęi granicy 

. -do formalnej biitwy pomiędzy od· 
działem woj5ika a grupą terro·ry· 
etów arabskich. Powatańcy arab· 
acy urządzili .zasadzikę n.a koloni· 
atów żydowskich, powTacających 
samochodem ciężarowym pod es­
kortą policii. Zaniepokojeni bra· 
kiem wiadomości od kolonistów, 
którzy powinni byli już dawno po 
wrócić, milkjanci żydowscy zaa· 
larmowali policję i wojsko. Nie· 
zwłocznie w kierunku góry Car· 
mel wyruszył oddział woj~a i 
wkrótce po poszukiwaniach znale 
ziono grupę wymordowanych żr 
dów, a opodal zwłoki 8-n napast· 
ników. W utarczce z policją bry· 
tyjską zabito 7 Arabów. 

Bilans walk o Czang-Ku-Feng 

iż udzielał opieki całej band.z.ie 
wymienionego gang.stera wyw1e. 
rając nacisk na · urzędników i po­
licję poslugują'c się · grożbami ~i 
przekupstwem. mnes znajduje 
się obecnie na wolności za icau­
cją 20 tys. dolarów. jeżeli jedhak 
fakty, które mu są zarzucane,. zÓ· 
staną udowodni011e, gro2ii nt.~,, ka 
;·a więzienia do lat 17.tJ. Wr~z z 
Hinescm na ławie oskarżooych za 
siadają nowojorscy gan~1erzy 
Abraham Weinberg, Marcin Weint 
raub i adwokat nowojorski Pe. 
gre. Gangsterzy Weinberg i Scho· 
l>'nhr.ius przyznali się do zarzuca. 
nych im przez oskarżenie prze• 
stępstw 

Według komunikatu ogłoszone· no 16 sowieckich dział, 6 czoł· rabinów maszynowych, 18 lekkich zowych, 4 cwłg1, jeden miotacz 

W okolicy Jerozolimy w pobli· 
żu Ramallan wydarzyły cię nowe 
zamachy terrorystyCl'Zne. W jednej 
z miej~wości doiazlo do utarczki 
pomiędzy oddziałem wojska a u· 
zbrojoną gmpą tt"rrorystów. Kil· 
ku powstańców poległo. W samej 
Jerozolimie jeden z policjantów 
arabskich został ciężko ranny. Ra 
no na jednym z przedmieść mia· 
&ta znaleziono zwłoki zamordowa· 
nego Araba. 

go przez japońskie ministerium gów, strącono 3 samoloty. Zdo- karabinów maszynowych, 2 dzia. min. 
wojny, Japończycy wycofali swe byto 105 karabinów, 6 ciężkich ka ła, 4 ręczne granaty, 5 masek ga. • >!<>il 

oddziały w pobliżu góry Czang. 
Ku.Feng na wlasne terytorium. Od 
działy te są obecnie stacjonowa· 
ne na po·lu.dnie od rzeki Tiu.men. 

Wedle ostatecznych danych sta. 
tyst~znych w ciągu 12-tu dalio. 
wych wadik i potyczek koło Czang 
Ku.Feng zabito 8-miu japońskich 
oficerów i 150 żołnierzy, zaś 17 
oficerów i 732 żołnierzy zostało 

ra.nny.ch. 

W Nab1u.zie powstańcy zmusili S~raty SQlWieckie według komu. 
jednego z miejscowych notablów nikatu armii koreańskiej wyniosły 

4500 zabvtych i rannych, zn:iszczo. 

Niespokojne wakacje 
premiera i ministrów angielskich 

· Podobnie jak w ubiegłym ty­
godniu, minister spraw zagranicz· 
nych Anglii lord Halifax przybę. 
dzie również w bieżącym tygod­
niu na jeden do dwuch dni do 
Londy.nu celem załatwienia w „Fo 
reign Office" najważniejszych 
spraw bieżących, pomimo, że re­
zydencja letnia lorda Halifaxa w 
.Yorkshire połączona jest z mini­
sterium spraw zagranic~nych spe-

cjalnym przewodem telefonicznym 
oraz pomimo, iż pozostaje on w 
stałym kontakcie telefonicznym z 
mihisterium. 

Tym razem przyjazd lorda Ha. 
Jifaxa do Londynu przewidziany 
jest na środę przed południem. Na 
tychmi'ast po przybyciu ma się on 
udać do premiera Chamberlaina 
i omówić z nim rozwój sytuacji 
politycznej. 

Zbrojenia morskie Anglii 
An.gielskie uunlSll:erium mary­

narki ogłosiło, że 12 to11pedowców 
zoatało zamówionych w rozmai· 
tych stocmiiach. Omacza to prze· 
kroczenie programu rozbudowy 
floty ,który pruwidywał ty1ko 7 
torpedowców. 

„Times" objaśnia, iż chodzi tu 
o etosUlll'kowo małe okrety rozwi· 
jające najwyżej szybko§ć 50 mil 
morskich na godzi·nę. Są one u· 
'łbrojone w karabiny ma.szynowe 

oraz dwie rury do w~zucania tor 
ped i odznaczają siię niezwykłą 
zwrotnością. Kilika torpedowców 
tego typu brało udział w mane· 
wrach floty śródziemnomorskiej, 
wykazując swą wysoką wartość 
bojową. Koszta budowy takiego o· 
krętu wynoszą okrągło 50.000 fun· 
tów. Po ukończeniu zamówionych 
fodinostek flota angielSka posda­
dać hędrzie 32 okręty tego typu. 

Katastrofalna powódź 
dokończyła dzieła zniszczenia w Korei 

W Konkyohokudo w północnej 
K?rei powódź, wywołana ulewny­
mi deszczami, trwającymi od 13 
b. m., zniszczyła lub uszkodziła 
około 300 domów. 40 osób utraciło 
Ż)'tie, 

KankyohokudD zn1ajduje się w 
okręgu Agoczi, który ucierpiał 
podczas bombardowania µ.rzez sa 
moloty :;owieckie w czasie nie. 
dawnych walk. 

Bomby.'thińskie 
burzą spokój japońskich okupantó \JJ 

PATROLE WOJSKOWE W MiĘUZYNAROOOWEj KONCESJI 
SZANGHAJU. 

Dowódcy garnizonów obcych w drulów kolczastych. Przeprowa· 
koncesji międzynarodowej i w kon dwno rewizję u przeSiZło 10.000 
cesji francuskiej w Szanghaju po- Chińczyków, z których k~1kwiet 
stanowili wzmocnić patrole na aresztowano. Dokonano rów· 
ulicach miasta, by zapobiec za- nież rewizji u niektórych Eu· 
machom chińskich terrorystów. ropejczyków. W obozie koncen· 
. Wojska cudzoziemskie wzmoc· tracyjnym dla jeńców chińskich 

nione przez kontygen1 ochc.tników doszło do nowych zajść. Większość 
wynoszą 15.000 i znajdują się w in~ernowanych żołni~rz~ chiń· 
stanie ositrego pogotowia. Na nie· ilk1ch ro:ripoczęła strajk głodowy. 
których ulicach ułożono zasieki z J 

Wojna wszystko 
•miSł"'P""!i pochłania 

japońskie ministerstwo oświece ją zawieszone na okres tego kon­
nia wydało ustawę, na podstawie fliktu. Zabroniono więc kupować 
posiadanych pełnomocnictw w za- nowe mundurki, obuwie typu 
kresie gospodarki włókienniczej. szkolnego, teczki do książek 

Ustawa ta wprowadza zakaz za- i t. p. Uczniowie i uczenice na­
mawiania nowych mundurków wo\'•stępujący do szkół muszą <lo­
szkolnych dla uczniów i uczenie. naszać mundurki szkolne, odzież i 
jak wiadomo, w Japonii wszyscy przybory uczniowskie swego star­
ucznio1wie i uczenice szkół pow. szego rodzeństwa. W wyjątko­

szechnych, średnich i wyższych są wych wypadkach dyrekcje szkół 

umundurowani w sposób jednali- będą wydawać specjalne opaski 
ty, jak to było w przedwojennej na ramiona . tym uczniom i ucze. 
Rosji. · nicom, które nie mogły otrzymać 

Zakaz obowiązuje na okres kon w ten sposób mundurków i przy-
fliktu chińsko - japońskiego. borów z drugiej ręki, t. j. od swe 

Wszystkie przepisy dotyczące go rodzeństwa. , Dekret zakazuje 
produkcji mundurków szkolnych również młodzieży szkolnej nosze: 
w Japonii i ich stosowania zosta- nia obuwia skórzanego. 

Do Mandżukuo udaje się dwu. 
dzie~tu parlamentarzystów japori· 
skich z Izby wyższej i Izby reprc 
zcntantów, . by . specjalnie zwie· 
dzić ~parny obszar, na którym to­
czyły się niedawno walki. 

w 

obowiązuią same ... zakazy 
Niemiecki minister Gospodarki I ka. W I-en sposób zamierza Ht.ąd 

Pańs!iwowej , Walter Funk, naka- niemiecki zmniejs_zyć do 111inlni1.1m 
zał niemieckim gospodyniom osz- import drzewa korkowego i H~~z­
czędzanie korków, okazało się bo. panii, Portugalii i francuskich ~u­

** "' 
wiem, że import dirzewa korkowe- lonij. 
go, wyrażający się w roku 1936 

Przedsiebiorcom w .Austrii ,nie cyfrą 33,832,700 klg., wzrósł w ro­
ku 1937 do 48,750,080! Sumy, za. 
płacone za drzewo korkowe w ro­
ku 1936 wynosi~ 4,359,000 marek, 
a w roku następnym 7,850,000 ma 
rek. Wobec tego na.kazano gos­
podyniom uważać korki za luksu-s 
i posługiwa.ć si.ę korkami drewnia ­
nymi. Równocześnie polecił mini. 
ster Walter Funk fabrykom che­
micznym wynalezienie syntezy kor 

wolno zatrudniać osób obojga: 
plci poniżej lat 25, bez specj~l.i1e. 
go zezwolenia urzędu pracy. ·. · · 

*;:- ' ,„„, ., 
Tajna policja pa11st\vowa · ((je• 

stapo) zakazała wydawania · tika· 
zującego się w Deusseldorfie cza. 
sopisma katolickiego p. t. \,Die 
Katolischen Missionen". · 

NowJ ambasador Anglir; 
w Z.S.S.R. ;:. 

Sir William Seeds mianowany Przed swoim pobytem w Rio de 
został następcą obecnego ambasa· Janeiro sir Seeds był czynnym: pra 
dora angielskiego w Mos-kwie Chil· wie we wszystkich stolicach euro· 
ston°a. który z końcem bieżącego pejskich na rozmaitych stan.owis· 
roku opuszcza służbę dyplomaty- . kach _dyplowatycznych.„. ~it-dtY 
c7'ną. iinnym1 był on ~rzez krotk~ czas 

Nowy ambasador ma lat 56 i naczelnym komISarzem Jlltędzy· 
był w latach 1930 - 39 ambasado alianckiej komiisji reńsikiej. · 
rem Wielkiej Brytanii w Brazylii-

"'; ". 

Kr1zvs prasowi w Amer11e 
Związek Wydawców Cz.a.sopism 

w Stanach Zjednoczonych stwier. 
dził istnienie gwałtownego kryzy. 
su prasowego, ponieważ w ciągu 
osta!1niich 12 lat 222 dzienniki a­
merykańskie przestały wychodzić. 
Pomimo „kryzysu" wychodzi jesz 
cze regularnie w Stainach Zjedna. 
czpnych 2, 100 dziermików, oraz 
11,005 tygodników! Nakład dzien. 
ny gazet wynosi 41 milionów, z 
czego 16 milionów egzemplarzy 

pism pora111nych i 25 milionów 
pism wiecwrnych. Ogólny nakład 
tygodników wynosi 21 milionów. 

Jaką będŻiemy mlell . 
dzli pogod~ 

Na południu i południowym„ 
wschodZle Polski zanikające deezca 
Na pozostałym obszarze.-~ pogO<ta • 
zachmurzeniu umiarkowanym. Skłon 
ność do burz. Ciepło. · 

i" 



Str. 2 . 

111.11 W niespokojnej Palestynie 
W poblliu Haiify na gót'2e Ca,r- stwierdza, te zabiltemu oficerowi 

mel dokonano nowych aktów te- zabrano jego rewolwer, dotych· 

Liczny udzial delegacyj robotniczych 
rorystyczny<:h. W zasad~e urzą. czaa nie podał nazwiska zabitego 
dzooej przez terorystów arabskich oficera or~ jego przynależności 
zginęło 6 Zydów, dwie %yd.ówki prJ~l©wej. 
odniosły rany. ja·k podaje Agencja Agrarna te 

go-roczne „Swięto Czymt Chłop· 
skiego" cechował szereg charak­
terystycznych momentów, z któ. 
rych należy nadmienić, że obchody 
miały charakter WY'soce poważny, 
skupiony. 

Muzyki grały marsze żałobne. 
Odzywały się werble. Sztandary i 
koniczynki, jako odzna1ki partyjne, 
przesłonięte krepą. Banderie z 
czarnymi szairfami. Liczebno·ś·cią 
w wielu powiatach obchody prze­
wyższyły święto ludowe. Panował 
wielki porządek, dyscyiplina i 
zgranie. Sprawnie ft.m.kcjooowały 
~traże porządkowe. 

Wypowiadano się za czynnym 
iktywnym sojuszem ze stronni. 
::twami demokratycznymi, żądając 
współdziałania, podkreślając, że 
~amodzielność i niezależoość orga 
nizacyjoo, ro jeszcze nie powód do 
chodzenia luzem. 
Duży udział brała młodzież płci 

obojga. Kobiet więcej jak na świę 
cie ludowym. 

Powtórzono żądainia po.Jityczne, 
które streszczono do m()żtiwości 
powrotu do kraju emigracji polity 
cznej, zmiany ordYlllacji wybor. 
czych do samorządów i parlamen. 
tu, rozpisania nowy•ch u·czci. 
wych wyborów. 

Z tekstu przemówień czorowych 
działaczy Stronnictwa Ludowego, 
zwłaszcza członków N. K. W„ wy 
głoszonych na zebra.niach w dniu 
Swięta ,,Czynu Chłopskiego" nale 
ży zanotować następujące zdanie: 
,,Na niebie politycznym pojawiają 
się chmury. To tu - to tam wy· 
buchają zbrojne zatargi - a świat 
cały żyje pod uczuciem, ie lada 
dzień wybuchnie wojna. 
Grożąc pokojowi świata - wiel 

cy dyktatorzy, kU>rzy odebrawszy 
wolność i godność swym podwła. 
dnym odebrali im również chleb 
i możność egzystencji, w zamian 
za to proponują im rozlew krwi i 
zamach na wolność i ziemie in. 
eych narodów. 

obecnych 5000. W Jędil'Zejowie -
3 tys. W Miechowie - 1500, w 
Sułoszowej (pow. Olkusz) - 2 
ty>S. 
Nadmienić należy, że we WStLY· 

stkich tych miejscowościach Ikz. 
nie stawiła się młodzież „Wicio. 
wa". 

SIERPC. 
Uroczystości powiatowe ,,świę· 

ta Czyinu Chłopskiego" z pow. sier 
peckiego odbyły się w Sierpcu, 
gromadząc <>kolo 5 tys. uczestJni. 
ków z siedmiu sztandarami, ban. 
derią konną i ctwoma orkiestrami. 
Na uroczystościach przemawiał ro 
wnież przedstawiciel PPS. 

KUTNO. 
Uroczystości „święta Czyimi 

Chł01pskiego" zgr-0ma.clrl4ły tu 1500 
ludzi. Sztandary były °'kiryte ki. 
rem. Przemawiali imieniem Zarzą 
du Głównego p. GójSiki z Wa'l'Sza 
wy oraiz w imieniu miejscowych 
władz Stronnictwa Ludowego pre 
zes Fudoła. 

OBCHóD W KRAKOWIE. 
Po wysłuchaniu na00żeń5twa w 

kościele św. Floriana w Krako. 
wie, rus.zył pochód Stronnictwa 
Ludowego, złożony z kilku tysię­
cy uczestników z bainderią na cze­
le, przed_ płytę Niewanego żoł­
nierza, gdzie złMxmo wieniec od 
Stronnictwa Ludowego. 

Na zgromadzeniu publicznym na 
Placu jabłonowskim przemawiali 
prezes Gajoch, adwokat Grodzic. 
ki, imieniem młodzieży Migała, 
P. P. S. - tow. dir. Szumski. 

Z ZIEMI KRAKOWSKIEJ. 

jak d°'nosi korespoodent Pol. 
skiej Agencji Agrarnej z Krakowa, 
ulewine deszcze padające w nocy 
z niedzieli na poniedziałek oraż w 
poniedziałek przes~Jrodziły do pe. 
wnego stopnia manifestacjom lu. 
dowców w Małopoisce. Mimo de· 
szczu zgromadziło się w Kolbusza 
wej 4 tys. uczes.tników, w Dąbro­
wie koło ra.mowa - 3 tys., w 

znańskiego z przebiegu „święta 
Czynu Chrops.kiego" do.noszą, fe 
ulewne deszcze przeszkodziły w 
kilku miejscowiościach urządzeniu 
pochodów. Mimo to uroczyso.tości 
odlbyiły się w salach zamkniętych. 
W Krobi, pow. Gostyń, prrzema. 
wiał do 3 tyis. uczestni!ków prezes 
Mi kolaj-czyk. 

W śremie do 2 tyis., przy dużym 
udziale kobiet, przemawiał wice. 

prezes Droździk. W prz.eddz>ień 
·..iroczystości odlbyły się urnczyste W marciu w poblłtu miejscowo 
apele przy ogniskach. w Ostro- ści Ot.lIDel Tham 7 partyzantów 
wie, pow. Szamotuły, przemawiiai arabskich z.ostało zabitych, wielu 
do 2 tys. obecnych red. Sworow- od41iosło rany, zaś dwóch wzięto 
ski. Pochód odbył się z banderią. do ni.ew-Oli. 
W Bogdanowie pow. Obomiki W pobliżu Betlejemu zabity zo· 
przemawiał prezes woj. Gołaś. W stal pewien oficer angielski, który 
Wągrowcu do 2 tys. przemawiał' wybrał się poza mlastio $amocho­
prezes Magda, odbył się pochód z dem na przeja~dżkf. 
baaiderią. Komunikat urzędowy, który 

W pobłitu TuHcairem dokonano 
zamaichu bombowego na pociąg 
motorowy. Kilka wagonów zo. 
stało wyrauoonyich z szyn, a ruch 
kolejowy na Unii wetll'zymany zo. 
stał na kitka go&m. Drugiego za­
machu bombowego dokonano w 
nocy na niedzielę na wieliki ruro. 
ciąg nafty. Rurociąg ten został 
przerwany. (ATE). 

Na granicr sowiecko-mandżurskiej 

Tass donosi .o nieporozumie. nie był przed tym w rękach Japoń 
niach przy wykonywaniu rozejmu czyków. 
na granicy sowiecko - mandżur- Pociągnęło t.o za sobą protest 
skiej. sowiecki u amb. Szighnetsu. O· 

Wojska japońskie, według ko. becnie woj:ika japońskie wycofały 
munikatu sowieckiego, zajęły w o. się z tego spornego odcinka. 13.go 
kręgu wzgórza Czang.Ku-Feng po b. m. delegaci sztabu japońskie­
zawarclu rozejmu odcinek, który go odmówili podpisania prot.oku· 

lu obrad komisji mieszanej, o. 
świadczając, że oczekują dalszych 
instrukcjl 14 b. m. D:l.e odbyło się 
spotkanie pt'lledstaiwłC'łeli obu 
stron. W tym dniu dokonano wy­
miany zabitych. (PAT.). 

Stwierdzooo, że po stronie so. 
wieckiej padło 336 :i.ołnierzy, ran.. 

nych zaś było 611. Wedle danydl 
sowieckich liczba zabttydt po &1lo 
ote japońskiej wynosi około 600, 
zaś ranttJych 2500. (ATE). 
JAPOŃCZYCY WYCOFAU SIĘ 

Z CZANG-KU-FENG 

Bezskuteczne ataki japońskie 
Japoński przedstawiciel min•ltu 

stwa wojny oficjalnie oznajmił, ił 
wojska japOńSkie wyCOfaly lię z 
obszaru wzgórza Czang-Ku-Feng. 
Wrogie działania na wachOdnlej 
granicy mandżursko - soiwieckiej, 
które zaczęły się 11 zeszłego młe. 
siąca, zostały przerwane zgodnie 
Z': układem zawartym między przed 
stawidelami sil japońlkich ł so. 
włeckich. Wobec zawarcia układu na froncie Hankou 

Informacje japońskie i chińskie 
donoszą zgodnie o nieustających 
walkach po obu brzegach rzeki 
jang. Tse w rejonie Hankou, nie 
zawierając równocześnie żadnych 
wzmianek o osiągnięciu przez ża. 
dną ze stron poważniejszych suk. 
cesów. 

Zagraniczni obserwatorzy odno 
szą wrażenie, że w najbliższym 
czasie należy oczekiwać na tym 
odcinku nowej przerwy w działa. 

111iach wojennych. Ataki japońskie 
nie odnoszą porzytywnych skut. 
ków. 

z Hankou donoszą, że główne 
dowód'Ltwo chińskie mobilizuje no 
wą olbrzymią armi~, celem obro. 
ny Hankou, w SILE OKOW 1 MI­
LIONA żOLNIERZY. 

W SZANGHAJU. 

W związku z rocznicą rozpoczę 
cia wojny władze jaipońskie przed 

· 'ęł · 1 t . ś . o zawieszenie bro.ni, Oświadczył 
s1ęwz1 . Y. sp~~Ja 111e os _r~:z:no. c1. przedstawiciel japOńskiego minł-
Terorys~1 chmocy. r~uc1h .kilka I sterstwa w<.'ljny, wojska japońskie 
bom~, ~1e powod.u1ąc Jednaikże ~ dobrowolnie wycofały się na po­
ważme1szy-ch szkód. Dokonano lt.. łudniowy brzeg rzeki Tumen ze 
cznY'ch aresztowań. wzgórza Czang-Ku-Feng. 

Echa rokoszu 
Polska żyje jak pomiędzy dwo. 

ma młotami - dyktaturą ~erwo­
ną StaHna i bmnartlną Hitlera. Nie 
jest pew '-ą ani dnia ani godziny. 
Musi dla &wego bez.pieczeństwa 
;>odnieść pogotowie obronne kra­
j'il. Tak pogot()wie techniczne, 
1ak i moralne". 

Brzozowie, w Li,pniku i Dyilmi - •••••••••••••••••••••••-­około 12 tys„ joroaoowie ..:. 1000, 
gen. Cedillo 

Prezydent Meksyku, Cairdenas, I w miejscowości tej doszło jut do 
postanowił ostatecznie pofożyć krwawych starć pomiędzy po. 
kres zamieszkom w kraju i schwy wsitańcami a kawalerią rządową. 
tać gen. Cedillo, który ukrywa się Wojska rządowe coraz bardziej 
podobno w pobliżu wioski i:ndyj. zaciskającym się pierścieniem o· 
skiej Las Tabłas. Według wiado· taczają resz,tki powstań-ców. 

UROCZYSTOść W WARSZAWIE 

Gorlicach ..:.... 2 tyis„ Tamowie -
3 ty.s„ Dubiecku (pow. Przemyśa) 
- 5 tyis. W Gorlicach musiano 
odbyć akademię w sali, która mo. 
gła pomieścić zaledwie 500 ludzi, 
reszta stała na podwónzach i dzie 
dzińcu. W Tarnowie z powodu 
ulewy musiano odwołać pochód, 
tak, że ty~ko delegacja złożyła wie 
niec na groble Niemanego żoł. 
nierza. 

Mimo ulewy prz.ybyło do Bo.ch­
ni około 12 tys. uczestników na 
uroczy,stości ,,święta Czynu Chłop 
skiego". Olbrzymie wrażenie wy­
warł fakt, wzięcia udziału przez 
Ludowców w uroczyistościach, ja 
kie z okazji święta żot:n.ierza Pol. 
skiego urządzało wojsko w Boch. 

Mimo deszczowej nocy oraz pe­
wnego zamieszania wywQłanego 
początkowym zakazem uroczysto­
sci „święta Czynu Chłops•kiego" 
w stoli-cy, wzięło udtział w mani. 
festacjach na ryinku Starego Mia. 
sta około 7000 uczestni'ków z 19 
sztandarami i oddziałem rowerzy 
stów w sile 100 ludzi. Po nabo. 
żeń~twie w kościele Zbawiciela 
przeszedł pochód ulicami Wa•rsza 
wy na grób Niez.n·a.nego żołnie· 

rza, gdzie złożono trzy wieńce z ni.Po skończeniiu oficjaLnych wro. 
różnych zbóż z zielonymi szarfa· czy51tości odlbyło się manifestacyj­
mi. Z Pl. Ma·rs~ałka przeszedł po ne zebranie Stronnictwa, na któ· 
chód na Ry:nek SbaJr.ego · Mia&ta, rym przemawi-ał również delegat 
gdzie odbyto się zgromadzenie pu PS 
bliczne. Porządek "Jtrzymywała p · •• 
własna straż p0irządkowa. • 

Pochodowi tudowców przez u.li Dalsze wiadomości, jakie nade-
ce Warszawy towairz)"Szyły tłumy s.zły z terenu Małopolski z prze. 
publiczności, które żywo reagowa biegu „święta Czj"111u Chł.~sk:i:e. 
ły na okrzyki wznoszone przez ma go" c:Loinoszą, że w Łańcucie było 
szerujących, oklaskując ich i obda obecnych 10 i':f51ęcy, w Dębicy­
rzając serdecznością. 5000, obecna była delegacja PPS., 

w Praeworsku - 15 tys. ( delega. W, warszawskich wroczystoś. . M' 1 lO t ( be 
ciach Stronnictwa Ludowego wiłę CJa PPS.), . ie ee - . ys. 0 

ły udział w podhodzie delegacje ~a delegacja PPS.), Wt~ (po 
PPS. oraz Młodzieży soojalistycz- wiat Wadowice) . pośW'lęcooo 

. sztanda·r w obeonośC'l 1000 ()osób. 
- . 20Q0b ~ Grupę PPS. prowadzi~ IC'iemw· Rudki - . o .ecny · . 

'k Ml d · · PPS w Na manifestacyjnych zebramach m o ziezy . . a·rszawa . · 15 P d · · k t Fers t Stronnictwa Ludowego w dmu o mieJs a, ()W, z . M ł 1 rzemawiali Na zebraniu imieniem Strooni. b. m. w a oi><;> sce P .. 
tw L..... · 1. b prawie w&iędz1e przedstaw1c1ele c . a wuow~go przemawia t . PPS 

mm. L~dos, w1ce-prezes N. K. ~· W MALOPOLSCE WSCHODNIEJ. 
Czapski, członek zarządu - Cie. p· 1 "'·--ości· J'akt'e na . , k' . d t . . '·k k b' t 1erwsze w al.lł\Nu , . -~msi 1 1 prze s aw1c1eu a o 1e deszły z terenu Małopols.ki wscho 
Kopytówna. . . b' ś · tia Cz"'"U Na zebraniu manifestacyjnym dnieJ z prze iegu •• wię „ .. 

. . . . Chłopskiego" - donoszą, że w przemawiał imieniem PPS. tow. T 1 dz'ło si„ ir tys p tek amopo u zgroma 1 y „ . 0 
· uczestników, w Krysłynopolu (po 

WOJ. KIELECKIE. wiat Sokal) - 1200, w Podhaj· 
Duża lYJ•rza, która przeszła nad cach - 3 tys., w Kopyczyńcach z 

kłelecczyzną wpłYif!ęła w znacznej powodu deszczu tylko - 1200. 
mierze na frekwencję uczestników UROCZYSTOśCl ,,śWIĘTA CZY· 
„święta Czynu Chłopskiego". W NU CHŁOPSKIEGO" W WOJ. 
Kielcach wzięło udział w uroczy- POZNAŃSKIM. 
stościach około 500 ooób, wraz z P. A. A. podaje: - Pierwsze 
delegacją PPS. ~ Stopni-cy: było wiadomości, jakie nadeszły z Po.. 

frantuikie re1mie 1ueriw Włol~om 
nie dotyczą Watykanu 

Oficjalny komunikat francuski 
wyjaśnia, że zarządzenia represyj 
ne, WSTRZYMUJĄCE WYJAZDY 
OBYWATELI FRANCUSKICH DO 
WŁOCH, które weszły w życie we 
wtorek rano, przewidują wyjątki 

dla tycb, którzy zamierzają się u­
dać do Watykanu. 

Watykan bowiem, jak oświad­
cza komunikat, jako osobne pań. 
stwo, n.ie może uclierpieć na sku­
tek zakazu wyjazdu do Włoch. 

Nalot włoskich samolotów 
na Walencj~ i Alicante 

5 samolotów typu „Savoya" d-0. 
konało z bazy swej na Major­
ce nalotu na W atencję i Alicante, 
zrzucając około 100 bomb. Usz. 
lr..odzone zostały 3 statki angiel­
skie: „Fredadore", „Hilfern", „Noe 
m~ Julia". 

Najwięcej ucierpiała załoga 

„Fredadore", międZy innymi cięż. 
ko ranny odłamkiem szrapnela zo 
stał Niemiec, Chr. Scbmidt, obser­
wator kornit.etu nieinterwencji. Po 
za tym zabity · został radio telegra. 
fisia statku ,,Hillfern" Anglik, na. 
zwiskiem Amery. (ATE). 

lada chwila odpowie~ •• 
Narazie.„ zwleka 

Prasa fran.cus·ka donosi z Lon­
dyinu, że od.powiedż gen. Franco 
w sprawie wycofania obcych ocho 
tników z Hisz.panii, która jest o.. 
czekiwana lada dzień w Londynie, 

zawierać ma zasadniczą zgodę na 
plan brytyj&ki, jednak 'ilzalemiona 
jest od przyznania gen. Franco 
pr.aw stro.ny wojującej. (PAT.). 

Nowy wypadek 
samoiotu komunikacyjnego 

Samolot klomunikacyjny w chwi 
U startu w Genewie do Lyonu, 

Siir William Seeds, były amba· 
sador brytyjski w Rio de Janeiro 
został mianowany amba.sadorem 
brytyjskim w Moskwie na miejsce 
wice.hrabiego Chilctona. (PAT). 

podin.iósłszy się zaledwie na wyso. 
k!ość 15 metrów, spadł i rozbił 
się. 

Prócz załogi w samolocie znaj 
dowało się 3 pasażerów, oybwateti 
franc•1skich. jeden z nich utracił 
w katastrofie życie. 3 osoby od­
niosfy rany. (PAT) 

-

m.ości niadeszłyich do Mexico City, (PAT.). 

Sensacyjny wywiad 
dyplomaty japońskiego 

Ambasador japoński w Paryżu 
Sugimura udzielił przedstawicie­
lowi „L'Epoque" wywi.adu o sytu­
acji międrzynarodowej. 

Ambasador wyraził swój pesy­
nizm co do przyiszłości stosunków 
japońsko-sowieckich. 

Ambasador stwie··li:ił, że w Ko­
rei i na graniicy sowieckiej po­
mieswzone są najlepsze oddzia­
ły japońskie. 

Związek Sowiecki nagroma· 
d~ił u bram Japonii olbrzymi ma­
teriał wojenmiy. Niepokoi to wy. 
soce japońską opini.ę publiczną 
oraz zajmuje uwa" 0 japońskiego 
sztabu generalnego. 

Ogromna llczba samolotów so. 
wi·eckich zgromadzonych we W~a­
dywostoku, jest w każdej chwili 
gotowych do ataku na japońskie 
miasta i wioski. 100 łodzi pod­
wodlnych sowieck; 0 t, • zagraża ja­
pońskim drogom k()mun,i.kacyj­
nym. 

Na zapytanie dzien.ni1karza fran 
auskiego, czy )aponi.a miałaby ja. 
kiś i·niteres w konflikcie z Sowie­
tami, ambasador dodał: tak -­
zniszczenie bazy wojennej we 
W ładywcstoku. 

O ile chodizi o stosunki japoń. 
sloo-fra.ncuslcie, to ambasador Su. 
gimura przyzinał, że nie są one jak 
najlepsze. Wiemy, oświadczył am. 
basador Sigimura, że pakt fran. 
cusklo-sowiecki nie obejmuje Da. 
Jekiego Wsc.hodu, któż mógłby 
jednak przeszkodzić, aby obecnie 
materiał wojEkowy francuski po­
wędrował do W~adywostok.u, tak 
samo d10kładnie obserwowaliśmy 
pomoc francusku dla Związku 

Sow., jak niepokoiliśmy się swe. 

go czasu pomocą niemiecką. 
Omawiając pakt antykomuni­

styczny japońsko - niemiecko • 
wboski, ambasador zaznaczył, że 
nie zawiera on żadnych ktauzul 
wojs!<0wych, poc:zym w sposób 
kirytyczny miał wyiriazit się o sto. 
sunkach japońsko-·niemieckkh. 

Ambasad<>r zaz.n,aczył, że n.ie 
przywiązuje on :zbytn~ego zn•aette. 
ni·a do pomocy francuskiej dla 
Chin, gdyż uważa zapeWlllienia 
francuskiego M.S.Z. o wstrzyma. 
n.iu wysyłki materiału wojennego 
~o Chin za prawdz.iwe. (PAT) 

~~~1iowie i ~aniteriy 
Przed Sądem Najwy:§zym w No 

wym jorku ro.zpoczął się proces 
Jamesa Hines, ookadonego o .a· 
pownictwo i różne n.adużycia. Pro. 
ces przyniesie prawdopodobnie 
sensacyjne rewelaicje, w szczegół. 
ności w sprawie wpł)jW6w jaJde 
wywierają na sędziów i urzpł· 
ków nowojorskich kola przestwcze 
i „gangsterzy". (PAT). 

Statek francuski 
wjechał na mine 

Parowiec niemiecki „Teresa" 
przybył do Gibraltaru z Algieru, 
mając na swym pokładzie liapit-a· 
na Jana Bonifacio oraz 3 oficerów 
i 10 maryinarzy, n.ależącyich do Z'a 
ło.gi parowca francws·kiego „Ar. 
toiis", który zaflonął, naitknąwMy 
się na minę w odległości kilkudzie 
sięciu mil od Gibraltaru. (PAT). , 
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o a uciekiniera August Bebel 
Spotkałby nas zatrLut nieżyciowo łać masowy dopływ uciążliwych a w nim czeka zbawca, ten, który 

ścl, gdybyśmy na łamach prasy cudzoziemców dO Polski, przelud. za pienlądz, - a ileż J18ZY ideowo, 
sot.jalistycznej chcieli bawić się w nieme miast, wzrost bezr!obocia i -prowadzi przez ,,zieloną"„. Chwi 
teoretycme rozważania, lub w t. d. NJe odpowiada to jednak rze· le stają się godzinami, myśl naj. 
przytaczanie niezliczontYch pr~e- czywistoścl, gdyż, jak wiemy, ucie odważniejszego buntownika - a 
densów na temat nienaruszalności ldnierzy wiedeńscy kierują się w cóż dopiero mówić o szarym, skro 
prawa azylu, - flego uświęconego inne strony świata, legalny przy· mnym - walczy, by utrzymać spo 
wiekami prawa ukrywania się w jazd do Polski jest uzależniony od kój i opanować mdlejące czasami 
obcym kraju przed niesprawiedli. wizy konsularnej, a więc od wy. serce •.• Wreszcie Chwila 11adosna, 
wością, bezprawiem i terrorem. raźnej zgody władz państwowych, - oto skrawek oboej ziemi, gdzie 
Polskie masy pracujące wiedzą do - nielegalne zaś wkroC'lenie na na kończy się panowanie Zła! Niech 
brze, że za~adn'i:enie emigracji po. sze ziemie tJJie może być masQ~e, nasz były emigrant sięgnie parnię· 
lltycmiej Jest zrośniięte od stu kiL - czynią to tylko nieliczne, ryzy. clą w re na szmęścle minłooe, a 
kudziesięciu lat z duszą Polski wal kujące kulę straży granicznej jed· tale jeszcze bliskie czasy i porów· 
cząoej, z jej dziejami, poezją i li· nostkł. •• Dobro publicme nie jest w na swoje ówczesne przeżycia z 
teraturą i że tych bezcennych war· żadnym wypadku zagrożone. z dniem i nocą ut.ie!ddiera wiedeń 
tości żadne wypadki chwilowe nie ••• Niech każdy z naszych skiego w „odosobnieniu" w Bere. 

W 25-tą rocznic-: śmierci 
Dnia 13 sierpnia r. b. minęł'O 25 

lat od zgonu Augusta Bebła, naj­
wybitniejszej bodaj - obok Wił~ 
helma Liebknechta, osobistości nie 
mieckiego ruchu socjalistycznego 
przed wojną. 

August Bebe! był symbolem ca­
łej epoki w dziejach socjalizmu 
niemieckiego, epoki potężnego ro.z 
woju ruchu, wiary w stały, dalszy 
wzrost organizacyj ł dobrobytu 
klasy robotniczej. 

są w stanie wyplenić z ich SIK. żyjących dawnych emigrantów złe.„ 

August Bebel urodził się dnia 
22 lutego 1840 jako syn ubogiego 
podoficera. Terminował jako to. 
kart. • spojrzy wstecz •.• Ciemna noc, po. 1 

A tymczasem.„ Cziył.amy w komu granłcze, jakiś domek w ukryciu, 
aikatach ,,Iskry", że jacyś emigran 

LEON BERENSON. Pracując w Lipsku wchodzi w 

ci wiedeńscy, - rozbitki życiowe, 
co uciekając z oowoczesoego pie. 
kła cudem prze<k>istali się Qll zie· 
mię polską, - są kierowani do Be 
rezy .„ Nie popełnl1i zbroddi, ,,Is­
kra" nic o tym nte mówi.„ Przyje.. 
chali nielegalnie, - prawda, - ale 
nie ma przecież „legalnej" emłgra. 
~·· Zielona granica - oto kor. 
f:k>n, który od wieku przekracza 
kaidy udek.it1ier z płonącego krZy 
wdą i zemstą ktaju... Nie opuścili 
Polski na riozkaz władz lokalnych, 
- a więc dopuścili się pmekrocze 
nia, za które winn'ł ponieść taką 
czy inną karę. Ale jaką? Czy zasłu· 
żyli na Berezę, o której z melan· 
cholią i smutkiem mówił ·v Sejmie 
p. Premier Składkowski, jako o 
„konieczności", - dając do zrozu 
mienia, że to przykra dla niego ł 

bolesna ostateczność... A p. Pre. 
mier jest człowiekiem szc:ze1:ym, 
dobrej woli, - na łamach „Robo. 
tnika" podkreślano to niefednokro 
tnie, aczkolwiek dzielą nas ocea. 
ny ... 

Poiegnaliśmr na zawsze 
Zygn1unta Pekruła 

Czy należy się tym emigrantom 
- miejsce „odsobnienia", dla aL 
fonsów, przemytników, złodz:łeł_ 

recydywistów, - tych nie poJma­
nych na gorącym uczynku złocz.y6 
ców różnych odcieni! 
Powiedzą nam, że ode są to em1 

gti!nci „polityczni" w ścisłym zna 
c1.eriu tego słowa, że być może nie 
dokonali na miejscu żadnej zbrodni 
politycznej, że tam w Wiedniu nie 
poszukują ich mwet.- Będzie to 
nie przekonywująca 1'kogo Kl'll 
słów. Ucieluiją, bo wiemy przecie, 
że sama przynależ.Dość wyznanio­
wa lub narodowa jest tam gr.ze. 
cbem pierworodnym. •• jest to ucie. 
czka przed brutalnością, przymu. 
sem i gwałtem, - a to stanowi za. 
sadniczą cechę emigracji politycz. 
nej„. · 

Przewidujemy równłeż, że mogą 
być wysunięte przeciw nam mo. 
menty interesu publicmeg~ a więc 
przede wszystkim to, te brak reak 
cji a.dmi1'isttracyjnej może wywo. 

W poniedziałek świat Pra<:y 
Ziemi PłQdkiej żegnał na za'Wl!rze 
r.ow. Zygmunta Pekrula, eekreta· 
ma O. K. R. P. P. S., sekiretama 
ZwiąaJiro Zawodowego RobotJni· 
!ków Rolinyicli. sekiretar.z;a T.U.R., 
opiekwna i pr.zyjaciela dziecia· 
ków Robotniczego Towar.zyatwa 
Pmyja.ciół Dzieci w Płock.u. 

& tak. się ułożyło życie Zyg­
mulD!ta Pek:rnla, że był on sercem 
wszelkich naszych prac w Płoc.k111 
i w Ziemi Płockiej. Był tym ser 
cem od lait okJU1paoji niemieckiej 
all: po dzień 7.igOIIl.U. 

maitego pmydy na cmentarz 
tysiqce ludzi z miasta, z folwar· 
ków i ze wsi. 

Dlwtego ci ludzie płakali. 

•• • 
Tow. M. Niedriałkoiw&i mówił 

imieniem P. P. S. i liuowego ru­
chu sa.wodowego: 

..BY'lflli4 luiłńe, kt6rydi odejBcie 
po11osta.wia postkę; flej pm:tki nie· 
podobna zapeł.nić przez wiele, wie· 
le lat- Do takłeh l'IJdd m1riał Zyg. 
mant PakTu:l, :na.n koflhany .,lpi• 
fi(', jak brzmiał jego peeooomm z 
... ów nielega]nyicb..." 

Tow. F. Nochiook.i mówił 
imieniem r-0bo11ników i chłopów 
pow. aiel'\Pedkiego: 

,,lmaillmy ,,lgnaca" i koobałiśmy 

.,lgna.ca"; klMI nam jego &a'łtąpi?" 

Ob. Milkołajozyk mówił iinie· 
niem StroDIIlictwa Lutdowego Zie· 
mi Płockiej: 

,$1ubirjemy Ci, towerzyllllU i ohy· 
watelu „lgna~y", że my chłopi • lu· 
do<Wcy pozostaniemy wiemi idei, 

kt6'ri&j poświęciłeś iycie, - idei 
Wolności" 

I wireswie mówił tow. W., Pochyliły się czerwone sztanda· 
Kempozy.Mki, najhliżsey przyja· ry ..• I pieśń Polski Pracującej -
ciel i od lait diwudzieatJu killku na} ,,K!"ew naszą"... roaiebrmniała 
bliższy W"'PóaipracoWlllik Zma:rłe- nad {ltwartą mogiłą. 
go; opiisywał dokłaidinie, wielkimi Potym spadły grudlki ziemi. 
zacysami żywot czrowieka, który Mogiłę pokryły kwia.ty i wieńce. 

„dawał :re siebie wuystkio S. K. 
ł nie żądał dla .siebie niez'ego .• " 

Francja Mekką turystów 

Manewry, jakich nie było 
Przez sześć tygodni trwać mają 

w Niemczech matteWtty, ja!dch 
świat nie widział. W istocie „ma 
newcy totalne". 

Bierze w nich udldał MILION 
TRZYSTA PIĘćDZIESIĄT TY. 
SIĘCY LUDZI pod bronią, 
armii stałej i rezerwy. Bierze 

rów11Ież udział ludność cywilna, 
powolana do świadczeń „wojen­
nych". 

Cel tych manewrów zastanowił 

poważnie opinię Europy i Rządy 
krajów demokratycznych. Trudno 
przy.puścić, aby „totalne" manewry 
tego rodzaju były niezbędne z pun 
ktu widzenia technicznego. 

300 tvsiecv gospodarstw 
jeśli wnosić z depesz, Rządy 

krajów demokratycaiych - jak to 
się mówi dyplomatycznie - „o. 
ceniają sytuację spokojnie". dotknietrch prvszczvcą w Miemczerh 

Nie brak jednak głosów pełnych 
nia &ię do roz.porząd.zenia władz ruepokoju. w każdym razie wąt· 
celem walki z za:ra·zą. I płiwości nie ulega, że - w, najlep 

Pryisrezyca irzerzy się w Niem· 
oz:eoh w zastra<!l!Zaiącyidh rozmia.· 
racli i dotfkmęła j1Ui dotąd 300 tys. 
gospoda!l"StW. W samym lipcu na· 

F--.--=:"'.=-=-===-=-:::-..~~~ wiedziła 70 tysięcy gospodarstw. 
Studenci weterynarii otr.zymali 

..:11~L.1!...&....LB-A..1r..MOl.lur;:;~19um1 nakaz przerwania studiów i odda· 

W śród książek 
HENRYK JABLOŃSKI: ALEK­

SANDER WASZKOWSKI, OSTA­
TNI NACZELNIK WARSZAWY 
W POWSTANIU 1863-4 R. 

W r. b. minęło 75 lat od wybu­
chu powstania styczniowego, 
które nie znalazło dotąd swego hi 
storY'ka; gromadzi się bowiem do 
piero materiał potrzebny do peł~ 

neg-0 odtworzenia owej n'iezwykle 
skomplikowanej epokl. 

Praca młodego historyka, Hen­
ryka jabłońskiego, jest cennym 
przyczynkiem do wiedzy naszej o 
powstaniu, Autor oparł swą pra­
cę na wszystkich dostępnych mu 
w kraju źródłach i dał pierwszą 
o Waszkowskim monografię, u­
jętą szeroko , na tle wewnętrz· 
nych w alk polityczno - społecz­
nych dogaszającego już powsta. 
nia, zwłasz<:za na tle warszaw­
skitj organizacji pow-stańczej. 

Autor stwierdza, że „ani jedno 
z dotychczasowych opracowań nie 
jest wolne Ot'. błędnej oceny roli 
.Was:i:kowskiego, ru~ wi_ątąc jego 

• 

działaLności z ogólną histarią ty·ch 
czasów.". 

Waszkowski był - zdaniem 
autora - człowiekiem „napewno 
nie wielkim, ale nieprzeciętnym" . 
że był jednostką zgoła nieprze­

ciętną, żadnej nie ulega wątpliwo 
ści. W Waszkowskim uderza głó 
winie wrodzony zmysł praktycz· 
nego działacza. Dał on wodzom 
powstania mapy, dał p.ieniądze na 
broń, zdobyte za Skarbca Króle­
stwa, rozumiał konieczność pro­
pagandy w słowie drukowanym i 
sam dobrze słowem władał. 

Mniej imponuje nam strona i­
deowa działalności W aszkOW1Skie 
go; nie wszystkie zresztą pobud­
ki jeg-0 czynów są dla nas jasne; 
może przyszle badania nowe wy­
kryją szczegóły. To pewna wszak 
że, że był całkowicie odda.ny spra 
wie powstańczej, że po śmierci 
Traugutta, „biały" Waszkowski, 
sprzymierza się dla dobra powsta 
nia z ·„czerwonymi", że wytrwał 
do końca na straconym posterun-

D.ziennik ,,Hamhurc1er lt'rem· szym wypadku - manewry . mają 
denhlatt" skarży się , że nowa su· zademonstrować światu i zwłasz. 
rvwica. która miała ;;ku• :-:.cznie wal I cz.a sąsiadom potęgę militarną 
•·Lyć z :nrazą, DI'! odn1.•i sku.tku. I ,,Trzeciej Rzeszy". 

ku, twor.ząc sam jeden ,,organiza 
cję miiejską" stolicy. To nieza· 
chwiane wytrwanie samotnego, o· 
pusZiczonego przez wszystkich, 
24-letniego młodzieńca i jego pe! 
ne godności zachowanie się pod 
szubienicą - mają w sobie cechy 
prawdziwego tragizlllu i nawet 
wielkości. Załamanie się Wasz­
kowskiego w więzien·iu, choć, o­
czywiście jak słusznie · pod­
kreśla autor - zaszczyiu mu nie 
przynosi, nie pomniejsza jednak 
jego patriotyzmu. 

„Nie był on (Waszkowski) -
pisze w końcowych swych wywo. 
dach autor - ani pół • obłąkanym 
warchołem, ani płomiennym rewo 
lucjonistfł, ale jednym z najwybit 
niejszych przedstawicieli warszaw 
sklego mieszczaństwa, przeżywa. 

ją.cego swój bohaterski okres. -
Roli Waszkowskiego w powstaniu 
nie da się ocenić jednym słowem. 

Takie określenia bowiem, jak .zła 
1 dobra, ujemna i dodatnia, nie 
ujmują tego zagadnienia. Inne 
jest jej znaczenie w czerwcu 1863 

roku, a iJme w rok później, mimo, 
że o braku jednolitej linii postę­

powania trudno tu mówić. Jedno 

tylko określenie wydaje się tu być 
na miejscu: reprezentował Wasz. 
kowski w sobie to wszystko, eo 
wśród białych było Dajszlachet­
niejsze, a motywem jego czynów 
była zawsze idea powszechnego 
dobra. narodu. I poza Dawiasem 
dyskusji pozostv..wić w tej chwili 
trzeba pytanie, czy w s!ormułowa 
niu Waszkowskiego miała t& i­
dea. istotnll wartość dla powsta­
nia, czy teorie białych, jakie wy. 
znawał, n.-:>gty do~rowadzlć do 
postawionego celu" ... 

Jeśli zgodzimy się z au.torem, 
to trzeba będzie przyznać, .że su­
mienna jego praca, przedistawla­
jąc w świetle prawdy działałność 
Waszkowskiego, przez to samo 
staje się hołdem dla pantięci „naj 
wytrwalszego z wytrwałych", jak 
iwe wstępie do ksiątki nazywa 
W aszkowskiego redaktja Bbbliote 
ki Historycznej im. Tadeusza Ko­
rzona, wydawanej przez Tow. Mi 
łośników Hiistorii. 

Praca Jabłońskiego jest 26-łą 
z rzędu tego pożytecznego wydaw 
nictwa; wydano ją starannie i e-
stetycz11ie. .fB) • 

kontakt z organizacjami oświato- nej „doskonafości" w traktowaniu 
wymi, działającymi pod wpływem przestępców politycznych, tak np., 
liberałów. W tym okresie Bebe! jak to się dzieje dziś w Hitlerii. 
nie chciał jeszcze nic słyszeć o po· Bebel może studiować, kształctó 
lityce. Bebe! zapoa:naje się z pisma się w więz.ienhl. 

mi Lassalle'a oraz z Ubknechte:m, Bebet studiuje nllJUkl społeczne, 
który wysiedlony z Prus, bawi w uczy się języka francuskiego. 
Lipsku. Wkrótce też gotowe jest jego dzie 

I oto Bebe!, jeszcze jako młody ło ,,Kobieta ł socjalizm", kt61'e sta­
człowiek, naprow•adza i'stniejące nowi tak poważną poeycję w do­
wów~as zrzeszenia robotnicze na robku myśli socjalistycznej. 
drogę socjalizmu i pracuje nad ich Przez długie lata stoi Bebet na 
zjednoczeniem w jednej Partłl So- c-Lele ruchu, który prowadzi od 
cjalno - Demokratycznej. zwycięstwa do zwycięstwa. Roz. 

Pod jego kierownictwem Partia staje się z tym światem w 73...cłm, 
ta ze skromnych zaczątków przeo- roku życia, w uzdrow.l~tru Pas· 
Draża się w siłę imponującą, rwy. sugg w SzwajcarM. 
cięsk.o przetrwała okres represyj Był on najświetniejszym nle:miec 
Bi$marcka. kim mówcą ludowym i najpopu-

Bebel jest prześladowany, wlę- , la.miejszy.m pnewódcą robotni. 
zlony. Prawda, bl,smarokowstde czym. {1.) 
Prusy nie doszły jes:reze do o'Dec. 

Przegląd prasy 
„ORDYNARNY" A NIE 

„ORDYNARYJNY" 

,,Merkuriusz Polski" jak o tym 
pisaliśmy napadł w obrzydliwy 
sposób na katolickiego pisarza 
francuskiego Mauriac'a za to, ie 
ten potępił zbrodnie gen. Franco. 
W związku z tą napaścią prof. 
Wincenty Lutosławski zwrócił się 
do znakomitego pisarza z pyta­
niami, na które otrzymał od niego 
następującą, podaną przez „Dzien 
nik Bydgoski" odpowiedź: 

„1. Wzywam moich oskarżycieli, 
aby wymienlll choćby jedno pocho 
dzące ode mnie słowo, skierowane 
przeciwko Polsce. Jak wszyscy 
Francuzi katolicy mego pokole­
nia, czytując z zapałem Monta­
lemberta i dzieła jego szkoły, Z>y. 
iem 1D!JClio'IMny w kultuNJe ł mł­
lo~cł narodu polskiego. 

2. Do komunizmu czuję odrazę 
(horreur), którą. powinien czuć każ 
dy katolik, a która zwiększa się 
u nich wskutek antypatil wrod7.o 
nej (naturelle), gdyż jestem arty. 
11t4 (t. zii_., że wolność osobistfł 
cenię ponad wszystko). Nienatoł 
dq (deteste) ffl3Z1/tml.U ł łlMOdo• 
wego aocjGZU:mu i: tych aamych 
'W#ględ6tr1. 

S. Wypowiedziałem się przeciw­
ko Franco w jednej tylko spra­
wie: uważam wraz z Maritainem, 
że pokryty krwią. swych braci, nie 
ma on prawa głosić, że prowadzi 
wojnę świętą„ ani też narażać 
(compromettre) Kościoła. Moje 
dowodzenia za.mieściłem w „Figa. 
rze". Nigdy francuskie wojska 
kolonialne nie występowały prze.­
ciwko Francuzom. Trudno było. 
by to sobie wyobrazić, jak nie do 
pomyślenia jest u nas, aby np. 
Petain lub Weygand posyłali lot. 
ników niemieckich 1 włoskich na 
bombardowanie la Ferte Milon, 
Reims, albo Bordeaux. 

4. Ja masonem? Ja żydem? Je 
stem mieszczaninem i chłopem z 
Bordeaux, pochodzę z krainy Lan 
dów, wszyscy moi przodkowie w 
niebie musieli się dobrze z tego 
uśmiać! Ale właśnie dla.tego, że 
nie mam w żyłach ani jednej 
kropli krwi żydowskiej, nie będę 

przed Panem ukrywał swego zda 
nia. o antysemityźmie (który jest 
istotną. przyczyną. nagonki na 
mnie w Pa.na drogim kraju). Uwa 
żarn, że obowiązkiem katolika 
jest walczyć z tymi wszelkimi si. 
łam!. 

Pozdrawiam serdecznie, oby B6C 
utrzymał jedność Polski i Fran• 
cji". 

I cóż na to ,,katolicy" od sied• 
miu boleści z owego ,,.Merkuriu„ 
sza Polskiego" nie tyle „ordynl\"" 
ryjneg-0", ile ordynarnego?. · 

WATYKAN „POD WPŁYWEM 
żYDOWSKO - MASOŃSKIM" 

Hitlerowcy dla propagandy u„ 
utrzymują poza granicami Rzeszy; 
szereg agencyj i biur, których za 
daniem jest przeciwdziałanie wpłY, 
wom, wywołanym w opinii zagra· 
niczej przez nadchodzące · z Nie. 
mie~ wieści o gwałtach i terrorze. 

Do takich agencjf należy „Intel! 
nationale Pressa Agentur:" (I.PA)~ 
SpecjałiZllje się ona w antykat~ 
llcldej propagandzie. Na temat 
tej agencji i jej komunikatów pi­
sze „Głos Narodu" , 

Watykanu 1 sfer kościelnyc!i 
IP A szczególnie nie znos! i, nie 
znając innej broni, rzuca mruea~ 
ne, kompromitujlłc• „do~entu 
ność" swoich komunikatów, oak&IC 
tanie Kościoła o zw1fl.Zki z... mit­
dzynarodowym tydowstwiim i ma 
sonerif. W kilku zaledwie wier-i 
szach wspomina (jednakże wapo 
mina) IP A o doniosłych słowach 
Ojca fiw. potępiających wybujały; 

nacjonalizm i antychrześcijMskie 
teorie rasizmu germańskiego, zao„ 
patruje je natomiast taką. „uwa. 
gą.": ,,Czy tego rodzaju polityka 
watykańska będzie miała dla Ko. 
ścioła pomyślny skutek, jest ba.r­
dzo wątpliwe. Polityka ta wcią.t 
porusza się w rama.eh pojęć, mię 
dzynarodowo reprezentowanych 
przez żydów i masonów". 

W innym miejscu IP A, pisząc o 
zajęciu na lożę masotiską kaplicy, 
św. Mikołaja w Castellon w cza­
sie władania w tej miejscowości 
czerwonych rządów hiszpańskich, 
dodaje od siebie w formie „ko. 
mentarza": „Gdy między Watyka 
nem a lożą pozostają. ścisłe związ 
ki, informacja ta nie może zbyt­
nio dziwić". 

Nic dziWIIlego, ż·e nawet w cierp 
liwej i wolnościowej Szwajcarii~ 
gdzie ta agencja ~ mieściła, za­
broniono rozpowszechniania jej 
komunikatów . 

s-ek. 

W~grzy na zmian'= 
kłaniają sie 11ussoliniemu i Hitlerowi 
P.rasa niemiecka poświęca ar potr-aiiły zdoby6 tobie ponoiwnie, 

tykuły wstępne 11Jbłiiżaj~j eię wi· wbrew pr.zeazlkodom ll'lfYeh 1'l'O" 

~ie Regenta Horthy, kitóreJ pn· gów, poczeene miejllce. Pny-jaM 
i;ną tu nadać charakter ró1W1Die u- Rizeszy i ~ &kuała ńt pn1j 
:roczysty i manifestacyjny jak wi· tym nwłaszoza oemią. Ta tradroja 
zyde MUMOliniego. Rewmyita Hi· decyduje i d:ziś o polttyee Wfgift" 
tlera w tym wyipadlku nie jeet nar Ski.ej i jest najle~ gwuamjt jej 
razie pmewi.dtziana. „W~, dlO'" da.lazego ro~oja (w ~:U·~ 
wodzi „ VeolilOedb.er Beohachter", !hitll.er.owskiego w-a).. · 
dzięki wytrwałej pracy Hort!hy'ego 

Mrówki ziadlr majątek 
Pewien kupiec w .Marenga.n 

tlndie Holende:nWe) otrzymał .r 
ep-:zedaży warzelni 1.cli ok.:.ło 
:-1-t (i<JO florenów, któ~e a.amiaet "d­
dać do banku, przechowywał w 
nieszczelnej puszce blaszanej, u· 
mieszazonej w aafie. 

Kupiec ów, poWl'óciwuy z dłub 

-.ej podróży do diom11t • pne:rda­
niem stwierdził, to .Ieponowme, 
w p'l167Xle pienitdze ~owo .,.. 
etiały •jedzone ptrzes białe mrÓW" 
ki. Z ogóił.nej &1J1D1y 34.000 łL po• 
rostały strzępy, na których nie 
możina było na.wet ~om~ IMI' 
merów. 



• 

Str. 4 FHMfi 

Jan Jakubowski s o RT li I w u I , • ' ' ·.-: . . ·-.~of- . 

Prawie bez wraże:nia przeszła tHa niejednego z towarzyszy, tro· 
wiadomość o śmierci wybitnego pionych przez carat 
historyka, Jana jakubowskiego. Tow. Aleksander Sułkiewicz 
Zmarły historyk, który przez dłuż. (Michał), uważa! pa!l s·twa jaku. 
szy czas uczył historii w szkołach bows'kich za najbardzi1ej pewnych 
średnich, a potem pracował w U- s~·;:::·•atyków, z ich adres.u często 
nędzie Archiwów Paf1stwowych, korzy&tał i udzielał go ludziom, do 
zajmował się specjalnie hisforią których żywił zupełne za.ufanie. 
Litwy. jego dzieła są związane \V ten sposób i ja miałem moż· 
QJrzeważnie z dziejami zarania Pań ność poznać ob. jakubowskiego, 
shva Litews'ki·ego, oraz z okresem o którym przedtem słysza·l em, ja. 
ooiii 'poJsko • Jitews·kiej. Jeg·o pra· ko o z•dolnym nauczycielu i u•talen 
ce z dziedziny kartogram bud~ą towanym hi·story1ku. Miatliem się mo 
~d~iw swą dokład!nością i precy- żność przekonać, że ideały socja. 
zyjnośc,ią. Wy.pływało ro z cech listyiczno - niepodległo•ściowe są i 
cha:rakteru Ja•na JJJlmbow'Slkiego,- Jego idea!łami i że na61Zą dzi-afal. 
człowieka wielkiej SiUmieinnosc1 1 n-ość popi1erać będzie w miarę sił 

1pracowitości. Jakubowski miał i możności. 
wielkie poczucie odpowiedzialno. Zdawaćby się mogło na pozór, 
ści i nigdy nie gonił za zewnętrz_ że tej jego cichej, pomocniczej drzia 
nym efektem. lalności niema po,urzeby podikreś-
B~ t~ż człowiekiem, jak to się lać. Gdy s·ię jednak sobie uprzyto. 

mówi, „bez łokd". Nie umiał i nir.:: mni, w jafaej pu·stce działali nieli­
chciał się przepychać. Nie gonił za czni PPS.-owcy po tt1paidku rewolu 
ka:derą i prześcigali g0 nieraz lu· cji, w ciężkich latach 1908 - 1912, 
<izie mniej odeń zatSl!:użeni. Nie pia. gdy kontynuowanie rew101luicyj111ej 
•Stował katedry uniwersyteddej, działalności uważano poW5zechnie 
kltóra mrJ się z pewnością należała. za z.wpełnie bezcffiowe, a sprawę 

·Nawet po śmierci mniej się o niepodległości za osctiaitecznie prze 
inim pif,ize, niżby to wyni'karo z ~raną, to z szacill!lkiem myŚlli się 
r.vielkkh jego zasług na polu n1au· o tych nieliczmych, którzy się od 
ki. upartych niedrobitków rewolucji 

Działai~ność naukowa Jana Ja. nie odwrac:ili pl1ecami. Do talki·ch 
~ubowskiego zasługiwałaby na właśnie należaił zmarły obecnie 
szer·sze omówienie. Na ra'Zie jed- przezacny obyw. Ja.n jakubowski. 
nak w.airto zaznajomić czytelników Pa:miętajmy bowi·em, że niepo­
'Z pewną, zapewne mało znamą stro dległościoowców pnzediwojennych 
ną jego działamośd. · liczy się na setki tysięcy dQtpiero 

PllKA NOZ:NA czął hrać bardzo s.pokojme i httdzo re· w Bu.dapert.cie 211vycięfyli na'5 Węgrzy 
gwarnie. Górował oa wynźnie nad 6:1 Załogi polskie, jak to wykamje lft-

WALK
l O WEJŚCIE DO LIGI przeciwnikiem i wygrał Ysłuie'llie. srtą wynik, popraiwiły swoję fo~ nie 

W tabeli mi:swzostw środkowej Euro- zdołały jednak w decydującym biegu, 
W meczu o wejście do Ligi rozegra- PY prowadzi obcooie ~apelacyjnie t. j. w biegu óse-mek, prizechyłić szale 

nym w Warszawie, RKS Zagłębie P 0 • Pol!ka. Walka o piern"S<Ze miejsce i Pil• zwycięstwa na StWoją etro~. Wsz~dtie 
konało miejscową Legię 3:1 (1:0). Do cha'r roaist:rzygnie się p<>między Pol!k.I! biegi Medzone były z wielkim zainte· 
prz·erwy duża przewaga Zagłębia, po i Czechosfowacją. resowaniem prrez publiczność, qroma· 
:IJDlianie pól gra ba1:dziej wyrównana. AUSTRALIA MISTRZEM STREFY dzoną w rekordowej Jiezhie ~o 
Dla zwycięzców bramki zdobyli Bana- Ń 12.000 osób. 
Sl"k (2) 1' Sieradzan .. a dfa pokonanyc:h AMERYKA SKIEJ · W r· ł _,_ D · 19-e REGATY WIOŚLARSKIE Cieciera. me.cm ma owym o pu.,,,ar av1sa 

t f . ka· 1-· • A ..... 1· O MISTRZOSTWO POLSKI W Lublinie Union Tou.ring z Łodzi w s re ie amery 11s•„1eJ ua .... „ ia po-
pokonał łatwo luhe.J~ką Unię 3 :O (3 :0). konała Japonii? 3 :2. W drugim dniu wielkich im}>l'eZ wi~ 

W Stanisławowie Ga,rbaraia wygrała lEKKOATl ETYKA ł:mikich na jeziorne Witohebldm pod 
z Reverą 4:1 (1:0). Zwycięstwo Guhar- Stęszewem rozegrano 19-te regaty o mi-

. h ł ł · I f strzostwo Polski Mimo niepewnej po· w Y 0 zas uwne, a e cy rowo za wy- SZTAFETA POLSKA USTANOWIŁA g_ody, na tirybimscli zebrało M" pne-
sokie. nrovoRD :s'WT „TA " 

W K , ___ ,_ D b "ł c ~ LA enło 6.000 widzów. Na &mz~cie cleacz atowicacu ą rollg'l'omi zaT· .M~oz le,_,,-oatlety-y naJ0·•il, n1°eJ·-i:. · dał · ...._, k h L b .. "c:h .].___ .v J<1a. """' ~ „„,..,.. w czasie regat n.ie pa l wszy ...... e on nyc ze wowa, IJ(!·C 1 w ur;ur.:;gocą- 0' 1-uż,,,,. E-·ropy pań N1"emiee i Polski k · dni cym t!itosunku 8 :O (3 :O). ,.. ·~ ur~ncJe rozegrano zgo e s progtra• 
W Poznaniu Śląsk ze Świę<tochłowic zakończył aię ~podziewanym zwyoię- mem. 

wygrał s miejs.cową Legią 2:1 (0:1). stwem druiyny n.iemiecldej w stosunku W9zys1lkie biegi były bardzo intenllU­
śląizacy wykazali Je.pszą kondycję fizyc-z. r :!i°·· Nk st;M"~ie :mNl8;1Zło a.i.ę. aż 5 re- ją ce t U/Wagi na to, że w kilku l!lłarto• 
ną i wietksza wytrzymałość od miejsco· -.ort wte · -'!:"1_~~· P al~~mne~szet 

1
™?'" ' wało po 5, a nawet po 6 załóg. Nie 

h - • cięs wo 0 <>1110..... 0 """ w U' a ecie obyło się jednak hM niespodzianek. Za 
wywc .Ł k p K. S Ł cik d:n". ł , . • 60X80Xl00X200. Nana lll'1hlfeta w &kła- taką uwii•żać należy p0<ra.:.1.- ósemki AZS uc u • • u o i<n my d . Ks" 'ki "o ·.,... G 'sika Ka ....,,. cięstwo nad W. K. S. Gordno w stoS'llll· z!e iąz ev.; z~ ~· awa:on '. • poznańskiego, która przegirała nie tył· 
ku 6:2 (3 :1). łuzow~,. Wala1!1ewio_iioW1Da za!~ła pierw- k-0 cło KPW Bydgoszcz, ale i do BTW, 

....,. B • . /B W K S p • ~ze JDJeJsce w cus1e 53,6, hinc rekord zaJ"mu)"Ac trzecim mic;,....._ Również do 1r rzescm ri • • • ogon ue· , . t 3.2 sek. -. 1~-
misował z wileńską Makabi 3:3 (2:1). ;wża a_ d · 'ł . . ły ·-1. peWIJlego stopnia niespodzianq było 

TABELA ZAWODÓW O WEJŚCIE awo .Y na 0~0 me Pl'Z~os. ~i..,.. zwycięstwo WTW w ozwórlkaeth bet; ster. 
DO LIGI szych. mespodzia;nek, 'Yala:&1e·":c:r:owna, I nika nad załogą BTW. Verey - jak 

• I zgodnie z pt"'Zewidywa1111am1 za1ęła trzy h-~ d • -'- • _ _. -1 • Tabela poszczegolnych grup w wa · . . . ( b. cli · 100 p-O o przew1u:i;ema - llllec„„owalrn! 
kach o wejście do Ligi przed19tawia się ~~~rwsze .mekJk '~ l)ie'\V •• na ' pokonał w bie~ jedynek Kepla i Rei· 
po niedzielnych spotkaniach nadępudą· btJr .. 1 "ed :o w h ·

00
• aJSO~d ~ cha, wykazując doskonalę formt- Z za. 

co: p.rze yteJ ~1 awno .c or • 1e. ama~ DIJe łóg wyróżniły &~ bydgoskie !'ałogi 
1-sza grupa: 91ę 1;18 rane ~. sł~heJ form1? I w d~ KPW, które w ogó'lnej putDkłae.fł ~gat 

1) Union TollJl'ing 
2) RKS Zagłębie 
3) Legia W"lva 
4) Unia Lublin 

2-ga grupa: 
1) Śląsk 
2) Legi:! Pomań 
3) Gryf Toruń 

3-a grupa: 
1) Garbarnia 
2) Dąb 
3) Czami 
4) Revera 

4-a grupa: 

pkt. st. br. musrnła '?"1ąp1~ rue tylko .PJ~ze mieJ 0 miostJr.zostwo Polski zajęły piennir;e 
10 :O 17 :3 s~, ~le J ~ie. W n;w:1e .k"?1ą F1a.ko· miej~ce s I 78 punktami. Wśró1ł pań za• 
5:5 12:15 wierz.o~ .zaJęła tnee1e DUeJeCe, n:.-ia: wodmczka Dowgir z pomamk14!«o klu.. 
4:6 8:13 naw!aJ.lł'C Jednak nowy rek-0rd Polski hn wiośJa.relk zdobyła mistrzostwo Pol· 
l :9 5 :15 wyn~iem 13.2J· . s'ki w jedynika()h, bijąc Szwterowl! oraz 

Mimo padancego deezcw na stadto• zeezłoroCl'.lllą mistr.zynię Pol~ki krynic. 
6:2 
3:3 
1:5 

8:2 
5:5 
4:6 
3:7 

11:4 
6:6 
4:11 

21:11 
19:9 
5:15 
5:15 

nie 0~omachiło Bil? około 5.000 widzów. ką. 
DRUGI P..EKORD śWJATA POLSKIEJ 

SZTAFETY 
W poniedziałek odbyły &ię w Toro· PŁYWANIE 

niu międzyna<rod1>we zawody lekkoatle-1 -
ty~~ ~ań z udtział~m r~rezentacji PIERWSZY START WĘGIERSKICH 
N1enuec i reprezemacJ1 Pol!!k>i. Zawody PŁYWAKÓW W POLSCE 

1) P. K. S. 8:2 17:6 

toruńskie były niejako rewanżem nie· 1 W niedzielę na pływalni miejskiej 
oficjalnym za meoz w Bydgoszny. Do- w Bielsku odbyły się r.awody pływac­
~konałe warunki atmoJeryCZllle wpłynę-

okie s umiałem awodmkc>w wwi­
ekich i polekieb. Sw.eg6łowe wyniJd 
piel'Wl!Zego dnia r.awed6w BI! naetwudtceri 

100 m. 1tylem k!aaycmym panów: I>; 
Boebolay (W) l :18 :4, 2) Heidrirh (P); 
l :18,4 (nowy rekoro Pol!llki). 

100 m. 1111 19!1l1111k panów: 1) Kmnaat 
(młody zawodnik P. Z. L. Wanza,ws): 
l :18,8. 

100 m. ttrlem dowolnym pań: No 
jedynek mt• nejlepe&ymi pols~ 
pływaomkami w tej konbreneji zako-&. 
czrł •ił po ns 1"l6r:r :riwyci~em ~ 
kodhwilówny 1:15,7 pruci D~; 
CIÓWDll 1 :15,7. i 

57.aafeta 7X50 m. etylem Iłowo~· 
w kctnbrenieji młęd11y11arodo,,.,,j: n: 
P-01Ska 3 :51, 2) Węigry 

Sztafeta 3X100 m.: 1) W~ S:48,ł, 
2) Polab. 

100 mlll'. dowolnym paOOwł 1) Jtdr7-
sik (Ginowiee) l :Oł,S, !) Wegebn. 
(Węisry) l:Oł,S. 

Na zabńc1lenfe odbył ~ mem .,..,. 
tetl'lpołowy mipy reprMeatac.f• SltsbJ 
a M. T. K. Biodaipent,,,, hM,m go5efe. 
?ePrezentu.iłCY ~ kJu9 pokoaell , 
zdecydowanłe nyda ~ w Ili, 
Mmku 10:! • 

ZAKOŃCZENIE MlSTRZOSTW 
PŁYWAOKICH EUROPY 

VI Londynie uko&ez,.ły ~ -.fp ' 
o dtygodnia uw-0dy płyiwsdde o mf. 1 
stmzomro Europy. 1 

W og6lnej k:luyfibejł ~ Jrc.... l 
km-encji panów pł-.e mlejwee •ft. i 
ły Niemcy, lldobywaJte 145 pkt. t) We- ' 
gry - 89 pkt., 3) W. Brytania - 44 pkt., 
4) Holandia - 34 pkit., 5) Smn!Cja -
26 pkt„ 6) Francja - 21 pił. 

W ogólnej kla~yfikacji pań p!enrne 
miej- mobyłe Dania, mrRuite 100 
pkt., 2) Holandia 60 pkt., 3) W. Bryta· 
nia - 45 pk., 4) Niemcy - 18 ph., 
5) ~ja - 9 pk,t., 6) Belgia - 1 
pkt. 

W og6lnej klasyfikaejł piłki wodnef 
pierwue miejeee zajl'łY Węgry - 12 
pkt., 2) Niemcy - 10 '(!Ikt., 3) Holandia 
6 pl..-t., 4) Belgia, 5) Włochy, 6) Fn™1ia, 1 
7) W. Brytania. 

Mało komu, a może nawet niko- drzt&iaj, gdy daje się za to krzyże 
mu, nie jest wiadome, że obywa. i ordery. Wówczas ... byfo ich zna. 
fol j. jakubowski był w lafach czinie mniej. Tym większyim sizacun 
przedw·ojennych gorącym zwolen- kiem winna być oflocwna pamięć 
nikiem ideałów Pols.J<iej Partdi So- prawdziwych nieipodległościow. 
cjalilst}'lcz.nej. Dom państwa Jakiu-1 ców, prawdziwyoh ludzi idei, któ· 
bowskich był n•ienarz schronieniem rzy umieli iść przedw prądO'Wli. 

2) W. K. S. 6:4 12:14 ły dodatnio na wy11iki, które były o ca- -·--~,......111111--w-..:s-..•Cll!!ł&lllllllU•liłJ"4"4l!r.~J'!il.Dii\!\3. 1t11•""',_lll!lt!Lł ......... „„illlł 

J. KRZESŁA WSKI. 

Szef lotnidwa francuskiego 
w Berlinie 

Prrzybywa do Berl.iin>a z wi. 
zytą ofi~jalną szef -sztabu lotnic­
twa francuskie~ gen. Vui.Uemin. 
Podróż gen. Vuillemln do Ber. 

Iłna budzi coraz to większ.e zain­
teresowanie opin~.i publicz.111eJ l w 
kołach politycroych Paryża. 

„Paris Soir" przynosi n.a temat 

tej wizyty ineresujące oświetLenie, 
stwierdzają.c, że pomimo oficj.al­
nej wersji, i:ż wizyta ta ma mieć 
charakter czy&ło kiu.rluazyjny nie 
wątpliwie rozmowy gen. Vuillemin 
w Berlin·ie przekroczą ramy tech­
nicznych rozmów lotniiczych. 

Pomnik Napoleona 1-
na Korsyce 

W obecności 1111111.stra marynar. 
ki Oamp·inchi jako przedstawkie­
Ia Rządli. i licznych przedstawi. 
ti.eli władz odbyło się w Ajac~io 
uroczyste odsłoo.ięci.e pomn·ika 
Napoleton·a t Uroczystość zgro­
madziła oibr·zymie tłumy luooości. 
. Uroczystość rozpoczęła się w 
poniedziałek ran.ń p rzeg !ądcm od­
działów wojskowych przez .min 
Campiochi oraz mszą. 

Odsłonięcie pomnika N.apoleona 
odby?'o się o godz. 8-ej rano. Po 
przemówieniu gen. Maria1•x oraz 
mera miast.a Ajaccio p. Paoli, 

min. Campin.chi dokonał od6łoni~ 
cia pomni.ka Napoleona, który 
stoi, zwróoony !warzą d<o morza. 
Min. Campir.~hi wygłtosił przy tym 
przemówienie, w któryln zazna. 
czył, że obecna uroczystość świ·ad 
czy, iż Francja nie odlrzucia ni.c 
::e swej !: 's:.1-yr:mej przcnlo:=.c i, 
która złożvła sie na jej oberną 
wi.elkość. • • 

Wieczorem min. Campi.n{:hi 
wziął udzia' w inauguracji bazy 
morskiej i lotnkzej na Korsyce 
w miejscowości Aspretto. (PAT) 

3) Pogoń 4:6 11 :13 
4) Ma.kabi 2:8 4:11 

HUNGARIA POKONAŁA RUCH 8:4 
W międzyna!'Odowym meC211 piłkar­

s1d.m, t'Ozegranym w Wie.likich Hajdu· 
kach, buda.peszteńska Hunga<ria pokona· 
ła Ruch 8:4 (6:1). Hunga<ria trafiła n.a 
wyjątkowo niedysponowanego przeciw· 
nika i z!deklasowała go już w pierwszej 
połowie. 
POGOŃ PRZEGRYWA Z KISPESTI 

W niedldeł~ ro'PJegl"IUly EOetał ._ I.wo. 
wie mi~rodil'WY mecz piłlk.anli 
Ki.spesti - Pogoń. Zwyciężyła drużyna 
węgiemka w stosooku 2:0 (2:0). 

W drogim meczu W~!l'rzY pokonali 
Pogoń 1:0 (0:0). 

W. K. S. śMIGŁY ZWYCq:żA 
ŁOTEWSKĄ OLIMPq: 

W Wilnie odbył 1i~ międizynarodowy 
mecz pilikan!ki pomiędzy W. K. S. Śmł· 
głym i byłym mistrzem Łotwy Olimpię 
z Lihawy. Meoi: zakończył si~ wyni­
kiem remisowym 3:3 (2:1). 

Drugiego dnia Śmigły wygrał z Olim· 
pią 3:2 (2:0). 

TENIS 
POLSKA ROZGR0.1\HŁA TENISISTÓW 

JUGOSŁOWIAŃSKICH ·6:0 

łą klasę lepi;ze niż w Bydgoi;zcZ)'. Na 
z.awodacli w Toruniill ustanowiono diwa 
nowe rekot'dy !wiata, rekord Niemiec 
i dwa rekordy olm:ęgowe. Świadczy łlo 
o do*onałej fomli~ obu !lartujących. 

Tecbinicme wyniki -iawodów prred­
i:tawiają si~ n3'.!tępująco: 

60 mert. 1) W alaeiewiC'llÓ.'Wlla 7.4. 
100 m. 1) Walaaiewiea:Ólma 11,7. 
W rzucie kulą Niemb Schroeder nie· 

apodmewanie pokonała reko~ 
świata Ma:oonnayer, 'D!tlla~ąc nowy re­
kord świata rmtem lł,60 m. 

W sk~kio wrnvyż rekordzistka !wiata 
Niemka Ratjen zaatakowała rekord świa 
towy, należący zre!!'Ztą d.o niej. Pr6ha eię 
nie udała, Niemka jednak 111Zy&kała 
świetny wynik 1,65, gol'&Z)' zaledwie o 1 
centymetr od rdtormr. iwiata. 

W rmcie ~em w-obee braku Waj­
sów111y klas!! d'la siebie były Niem1ti, 
kt6re zajl'łY t.?lzy pi~ miej-. 
1) Ma:a.ermayer (N) 46,21. 

W !koku wdał niespodzianką było 
zajęcie drugiego miej.$Ca przez Słom­
rzewską, która pokonała Niemkę Kran&.> 
i nstamowiła nowy rekor-d okręgu lódz­
kiego wynikiem 5.40. 1) Practz (Niem· 
cy) 5,73. 

W rzucie oszc1A!pem Ni~mka Mathes 
uzyskała wynik lepszy od oficjalne~o 
rrf, r>du Niemier - 45.53 m. 

W &ztafecie 60X80Xl00X200 sztafeta 
pol;.ka w skład.z-ie: Ksiąiikiewiczówoa, 
Gawrońoka, Kałużowa i Wala~iewiozów­
na poprawiły ust.alony dopiero w nie· 
dzielę rekord świata o ddS12-0 0,6 >ek., 
1uyskuj~c 53 sek. Sztafeta niemiecka 
uzy!;lkała identyczmy cia~ . jak w Byd· 
goF rzy 54 sek. 

W niedzielę zakończył się w War~za· 
wie meoz tenisowy Polska - Jugosła· 
wia o mistrzostwo Środkowej Europy. 
Zwyciężyła Polska 6:0, wygrywając 
WOiZy&tkie spotkania. Mimo O>łahionego 
&kładu Jugosławii, je6t to bardzo duży 
s111kces naszych zawodnikó,1, zwłaszcza, 
że również je.den z najlep,,zych teni· 
sistów Jugosławii Mitic zot.sał łait.wo po­
konany prrez Tłoczyń.."<kiego. 

Ostatniego dnia w nied'Zielę rozeg.ra· W10$LARSTWO 
no pozostałe single. --

W pierwszym s.potkaniu Spychała wy· POJEDYNEK WIOŚLARZY POL.5KI 
grał z Kovacsem 6:!l, 6:3, 10:8. Jugo· I ~IER 
&łowianin jei.t hard~o młody i bardzo P:·zy kolosalnym zainteresowaniu pub· 
ruchliwy, ale nie reprezentuje żadnej lic1.ności rozegrany został na novro wy· 
specjaJnej klasy. buodwanym tOI'Zle na Witohlu pod Stę· 

W drugim &potkaniu T!oczyński wy· szewem re11-anżowy mecz wiośla:~1d re· 
grał z Miticcm 6:2, 6:3, 6:2. :'yło to pre,eniarji pohkie.i z repre7..entacją Wę. 
najciekmmre s;_'.łotkanie dnia. Tłoczyń· gier 
ski z początku poślizgnął sil} i p•llł·rnkł Mecz rewanżowy przyniósł powtórne 
się i był z tego powodu Jlieco speszo· zwycięstwo Węgrom, jednak w stosll!II· 
ny. Później „w~dł w uderzenie", za ku bardzo nikłym, ho 4:3, podczaas gdy 

Ostatni żołnierz Napoleona Ili 
W Buenos A.ires zmarł bogaty 

właiścicłel 11iaj .pi1ęlmiej1Szych tam. 
tiejszych hoteli, ni.ejaki Franci. 
szek Lesca. LVczył 90 lat.' Uro. 
dz.ił si~ w Saint Jean de Luz 1 
Pl'IZtt srzereg lat służy~ w gwardii 
Napoleona III. C~arz lubił drziu 
skkh ch~opców, dJTatego teź chęt. 

niie widziiał woltyżera Fra111ciszka 
Lesca. W roku 1870 Lesca brał 
udział w bi·twie pod Gravelotte i 
dQstał się dQ niewoli. Potem wy. 
jechał do Airgentyny, gdtzie W'krót 
ce zdobył majątek. By~ to ostat. 
ni żoł111ierz cesa rski e>} Franc ji 

cvwili.Zacia zabiia egzotvane ludv 
Wje~ka angielska ekspedycja 

naukowa, która. szczeg&kiwo ba. 
da wnętrze terytorium wyspy Cej 
!on, ogłasza w swoi'Ch pracach, 
że szczepowi Veddas, który do 
dnfa dzisiejszego żyje n.a pozfo. 
mie epoki kamiennej grozi całko. 

w:ita zagłada. Doderająice „dobro 
dziej,stwa" cywilizacji XX wieku 
dziesiątkują ten i tak nieliczny 
szczep w srybkim tempie, co po­
woduje obawę, że s.zczep, liczący 
dzisiaj zaledwie 2.000 głów, zn.i. 
knie ralkowide. 

Anglia zrrwa z alkoholizmem 
W 1910 roku są<ly w Anglii fe. 

rowały I 18.000 wyroków w spra­
wach -0 opilstv10, w liatach 1916-
1925 liczba wyroków w tych spra 
wach spadła do 53.000, w r. 1936 
odnośna cyfra wynosiła już tylko 
44.525 wyroków. W związku ze 
zmniejszeniem się alkoholizm'i.l dał 
się zauważyć w Anglii spadek kon 
sumcji piwa i alkoholu: w 1900 r. 
konsumcja piwa wynosiła na gło­
wę 31.56 galonów (galon = 4.54 
litra), w 1910 r. -- 26.31 galo. 
nów, w 1920 r. - 20.51 gl., w 

1930 r. - 15.98 gł., w 1936 r. -
13.80 gł. Konsumcja alkohol·u wy. 
nosiła w 1900 r. 1.12 galonów na 
głowę, w I 936 r. - 0,22 galona. 

········••••MRlllli96E!HllElll•E•&B&lllBill·łlP§MMl!llmm••••ll!•llĄBl•ii!•iiil~ ra&łiłEEifłiiMhiiW'J! -

Wanda Wasilewska 

WODAMI POLESIA 
li. Białr massa 

wita przy całej swojej pr0is ~Qc1e. 
Ktoś, .gdzieś miał do n~ch urazę, 
j'1Jlż z.dawna zapowiadał, że się 
po.mści pr;zy okaizji. Okazja W1re· 
szcie przy;szła-we w1si s1kradziono 
:ziboee i siaino. Oska<fienie paldło 
na t'ych dwóch. Wyrok pi·erwmej 

· Pienvs~ ~ykl rep~rtaży Wandy! ną pieśnią, 1 podiziwem dla pieśni instancji - dla jednego rook, dla 
Wa&lewskieJ z Polesia pod tytu- J · t , · · · · · · · · łem wspólnym: „Kierunek na Sudl oo is y. mug1ego osiem m1es1ęcy w1ęz1ema. 
~''• drukowaliśmy w tygodniu Komary z b[zękiem nad.pływają Zaapelowali. Pokazywali zaświad 
up1eg~..: Cykl drugi - „Bi~ ze wszy.stkkh- stron, · cofają.::: się czenie sołtysa, że ten, który rze· . ::;sa zaczynamy drukować dzi· d-01piero przed wą·tłyim dymkiem komo wywoz1t Skifladz.io1111e zbo.że, 

RED. małego ogniska, roizli<}żonego otd dziesięciu lat nie ma wcale ko 
Za chmurę z złotym brzegiem przed samo~ną chatą. Patrzymy ż nfa. Tw.ierdlzili, że jedni świad. 

:mchdlozi słońce. Przy brzegu, po progu na gawące światto dnia J{'()wi-e widzieli jakoby, że kra. 
.za.to.cz.kach Prypeci mują się le- nad o,gromnymi wodami Prypeci. dz.ież odbyil'a się o 12 w nocy, in­
. onuteń·kie, zwie\wt·e mgły, ply.ną w niemail Z'Ulpełl!1ym już mroiku ni, że w samo pol.udnie. Chdeli 
'tui na\(! wodą, przepadają po wi. wracają do odległych gniazd za· wobec tego wztiąć na rozprawę ad 
kliin•ach i fozcinie. Rechot żab gra późni·one bociany. Wysoko, gdrzie WO'kata z DawicLgróclik.a, z Horod­
s'tu.głoo.ą ork!iesrtą, zmieszany, mo trwa jeszcze ostatni różowy blask, ka, ja·k mówią tutaj, używając st.a 
notonny chór. Chóor na.gie mi1lk· cichym, dir,żąicym lotem przelatu- rej nazwy mieściny. A~e adwokat 
nie - rozpoczyna popis solista. je para kaczek. Nad ccichłym nie chciał jechać cho Pit1s1ka dla je 
'.\\'yisoki, śpioewny ton, ja·k ptiaisi świat.em trwa żabia pieśń. Plt1.1sk.a dlllej sp1rnwy - gdyiby zebirnłtO się 
głos, pły.nie z żabiego gM<dła . Za. wiosło przewoźni1ka - wracają z par.ę, to tak Bo cóż może zap~a­
no-si się z.a.chwy.tem, upa}a włas- łąk kosiarze z Ko.żatn,g,f'lódka. cić właściciel dwu hektia·rów, na­
.Qym dżwiękliiem, z niespodrziewaną W siwy dymek ogniiska padiają wet wtedy, kLedy wisi n·ad nim 
siłą trwa w mierz,chnąqm powie sło.w.a. Jest ich cLwóch, obaj z rok więzienia? Wybrali s.ię więc 
h:zu. Aż wpadnie w melodię ch<'.lr Mały,ch Orlłów nad Wietlicą. Wła na rozprawę ape.lacyju1ą sami, z 
- głośniej!:IZ,Y,' wy.raZiiistszy niż ściciele 2 i 3 hektarów gmntu. tym, że ewentualnie po.s.tamają się 
prz,ed trnI, zachły;strJjący; sdę włas mstorJa, jak zawsze tutaj, jest za o adwokata na miejscu, w Pi!l. 

siat. Przywędrowali do Hajda­
maszki, chaty nad Prypecią, żeby 
tLI czekać na „pa.rocood", staitek 
idący z Dawidgródika do Pińska. 
Powiedziano im, że sfatek idzie 
rano i wieczorem. Ale wiidoczinie 
co.ś się stało, wieczorem nie szedl. 
Przespali noc na bagnie, bo w 
sly1n11 ej na ca~ą Pr ypeć z pch eł czy 
li ,, b: och" Hajcl am:i~ z ce mogLi no­
cować tylko tac y naiwn iacy jak 
my, nie z.11oający terenu. Rano „pia 
rochod" nie m.edl takż.e. Uparde 
pO<Stanowili czekać do wieczoira, 
chodaż wiedzieli, że rozprawa a. 
pelacyjn.a już się odibyła w fym 
czasie, ldedy siedlz1ieli bezczynnie 
nad wodą, dzielą.c się skąpym ka. 
wałkiem czarnego chleba. Czekali, 
żeby chociaż na dmgi dlzień zgro. 
sić się w są•dz,i•e. W głębokim ])!'fle 
l~or.rniniu n.iezwyciężonośd dowo­
dów, które wieźli, zaśwfaiCllcze111ia 
sołtysa, i argumentów, które po 
niewczasie im przyis:ziły do głowy, 
mieli zamiar pmsić sąd o odbyd.e 
rozprawy po raz drugi. Nie mieli 
żadinych wątpliwości, że tak wła­
śnie ~ię st'anie. Sąd zbierze się 
jeszcze raz następnego dnia, prze 

kreśli wS1Zy1stko, co uradził i jesz. 
cze raz będzie rotJ,pa.urywał spra. 
wę. Jakże mogłoby być inaczej -
przecież ich nie było, nie z włas­
nej wiiny, bo któż mó.gł wledziteć, 
że „pawchod" nie przyjdz·i•e, kie 
dty chodiziJ coótZlienni·e. 

Nie mieliśmy odwagi zachwiać 
ich pewności. I tak przecież 
mu.$ieli jecha: do Pińs:ka, żeby się 
dlow~ed"zieć o wyniku ro.z.prawy. 
SiedJzieli, patirząc na słaibo poły­
sk!u}ącą w cie:mnościaich TtZe~ i de 
ne11Wowaili się, że „parochod" słę 
nie zjawia. Mgła Sttała ponad łą­
kami, dateko, daleko huczał 
grzmot, na horyzonde mi1gały bły 
skawice. Mtnęla dzi•ewiąfa i dtzi•e. 
siąta, staitkiu nie bybo. 

Decydowali się na jes,z,cze jeden 
nodeg na bagnie, kiedy zza za.. 
kręfu zably.sły dwa świ'aiflia - wy 
so.ko w gór:Zte bialie t n1irej cz.er. 
wone. Porwali si•ę nagl·e, chwy­
cili wiecheć siana i bi1egli pośpie­
sznie na cyipel wrz)'111.ająicej się w 
Pry:peć tamy. Cichwflko, jia.k zja. 
wa, przeszedł przed nami paro. 
wi.ec, s!ltllą.c bez gtosu jasr.ą eyil. 
wetką po niiewidzia'1ny.ch oioomQ· 

ściach rzeki. Wtedly zidalieka, od 
tamy, doszło głośne pohi111kiwanie l 
zabłysnął witedy ogi-eniek ziaa>a!lo· 
r. ego siiam.a. Sta.fok saipną{, zało­
potały łapy loota, :z; 1111agtyun hała.. 
sem jął si·ę zblitżać ku braegowi. 
Suulmąt rwcainy pomost - i za 
chwilę Zinów podszedł s.ta1ttek sxe. 
roką rzeką, niosiąic w ciemność 
dwu łudzi z Małyich .Orłów, jadą· 
cy.eh do Pińska w przekonaniu, 
że !?Jd'Y tly11ko 1.1aijadtą, sąd powt~ 
rzy ro~aiwę, i wrócą nad WlttrtH. 
cę bez ciąiącej na b'ankach per,.; 
spel<rtywy roku i ośmiu m1iesięcy. 

Nie wiem, czy_ iehilqµi z nad ,Wie 
tlieiy zrooumieją w Piń1S1lml, że spó 
żnienie .,parochodiu" mo:be zadiecY; 
dtoiwać o Iosre OZiłowi.eka. Nie ro.. 
zumiieją tu o wiete pmostsz.yich 'r2C 
czy. Niie m:a.ją absołufnie swodch 
praw i swoich obowi~ków. O o­
bowiąZimch przy:pooniinają im pa· 
pierki, natkazy, so-ł~ysi, posterun­
kowJ„ ·gaj.owi, wsze1kiego rodzaju 
instancje. O prawach mówi niewie 
lu. 

i 

• 
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Zanim zapalisz papierosa.„ Wiadomości z całej Polski ": 
Oddawoo już wiedzą lekarze i 

n.ie lekarze o tym, że palenie pa. 
pierosów działa szkod'Liwie na 
ushrój ludzki. OdldaWllla sposłtze. 
żooo, że Judzie palacy papierosy 
(fajki, cygnira) łatwiej zapadają 
na wiele chorób i trudn1iej się Ie. 
czą, poza tym wyodrębniono cały 
szereg stanów chorobowych, co 
do ktiórych z oa~ peWitl.ości.ą mo­
żna byk> powiedzieć, że są one 
wywołane przez paleniie tyt<miu. 

W jednym z ostatnich nume. 
rów czasopisma lekarskiego „Me 
diziinische Klinik" Rudolf Schmidt 
omawia najbardziej wszechst.ron. 
nie zagadnienie ujemnego wpły. 
wu, jaki wywiera pa1lenie tyto. 
niu na zdrowie cz~owieka. P'alenie 
tytonJu, według Schmidta, wywie. 
ra wprawdzie niekiiedy dodatni 
wpływ, czasami działa uspakaja­
jące, koi i pobudza do intensyw. 
nej pracy. 

Z drugiej sllron;y pa1lend.e tyto. 
niu ujemn1ie wpływa na niajważ. 

niejsze narządy naszego cia~. 
Palacze tytoniu o wiele łatwiej 

chorują na choroby zakaźne -­
Jci'3, gruźlica i t. d. i łatwiej ule. 
gają zatruciom. Palenie tiytoniu 
wywołać może zgagę, uczucie peł 
ności w :iOłądktu i bóle brzuch.<t. 
Czasami występują biegunka, za­
parcie. Może równi1eż wystąpić 
skłonność do wymiotów, nud.noś. 
ci, odbijan1a puste i wzdęcie brzu 
cha. Rzecz jasna, że w tych wy­
padkach nawet wytrawny lekarz 

może niekiedy podejrzewać jakąś 
chorobę przewodu pokarmowego 
i ją bez skutk11.1 leczyć ... W tych 
wypadlk!ach dobrze zrobić doraź­
nie zimne okłady i ~rodki nrzeciw 
bólowe. Za-przestanie pa'-~'" 1wy 
kle przywraca zdrowie. 

W związku z nadużyciem tyto. 
niu występuje nielciedy chromanie 
przestanlrowe ,zgorzel palców nóg 
oraz bóle dlusz.nioowe. W rodzi. 
nacl!, gdzie zdarzały się nagłe 
zgony na tle choroby serca lub 
udaru mózgu ~ palenie tytoniu 
powillltbO być wyklucz.one. 

P'oza tym palenie· tyto!lliu wy. 
wo~uje: bez.seruność, migreny, ner 
wobóle. U na~gowych palaczy 
występuje obniżenie poteocji płcio 
wej, u kobiet może wywoł·ać za. 
bwrren.ia w miesiączkiOwaniu lub 
zupełną utratę miesiączkowr-: ·nia i 
bezpłodi111ość. Kobiety palące wcze 
śnJej sta.rzeją się. 

Nie omawiamy tu sclmrzeń gar 
dła i płuc wywoływanych 
przez szkodliwe działanie dymu. 
Są to zresztą rzecry ogól.nie zna­
ne. 

Każdy, kto uważ·nie pirzeczytał 
powyższy airtykuD - zrozumie, że 
palenie tytoni.u naprawd.ę rujniuje 
!llasze zdrowie. Wielu z naszych 
czytelników.pataczy n?""·„„~ prze 
konało się na własnej skórze o 
słuszności tego, oo powyżej zo­
stało napisane. Tym. którzy po. 
siiaidają wystarzajaco silna wolę, 
aby odzwyczaić 51ię od palenia, 

radzę rzucić palenie całkowicie, 
nie bawiąc się w „odzwyczaja­
nie się" i palenie n.p. oo dzień o 
jednegio papierosa mn·iej. Przy 
odzwyczaj1aalu stę od p;łlenia po­
mocnym jest płukanie ust 0,1 % 
rostworem azotar." ~~Pbra (do na 
bycia w każ.dej aptec"' "' - L·ddm 
pliukanriu smak tytoni.u staje się 
przykry. 

MORDERSTWO. 
We Lwowie niieznany 51prawca 

zamordowa~, zadając szereg .ran 
nożem w szyję 30-letnią tonę ma. 
szynisty kolejowego A11111ę Dziedzi. 
cową. Zwłoki kobiety znaleziono 
w krnka godzin po dokonaniu zbro 
dni w jej mieszkaniu. Mord ma 
charakter rabunkowy. Policja jest 
na tropie mor<lerców. 

ZATRUCIE ORZYBAMI. 
Z Rzeszowa donoszą: Po spo­

życiu grzybów zachorowała z obja 
wami zaibrucia rodzina pT'a:cowni. 
ka zaip·ory wodnej Patkowa. Córe­
czka i S)'111 jego zmarli, matkę zaś 
w stanie· groźnym o<lwieziono do 
szpitala. 

BóJKA NA ZABAWIE. 
W. czasie zaibawy ukraińsikiej ro 

botniczej gromady we Lwowie do 

W wirze· wielkiego miasta 
szło do bójki, w czasie któl'lej po­
bito jednego z przybyłych. Nastę. 
pnie bójka przeniosła się na ulicę, 
gdzie uezestnicy zabawy pokłuli 

nożami przechodnia. W związku z 
tym władze policyjne rozwiązały 

zabawę i nakazały opróżnienie sa­
li. 

SAMOBójSTWO STARUSZKA. 
W, mies~kainiu własnym przy uJ. 
Limanowskiego 183 popeinił samo 
bóJstwo 78-Jetni Karol Zeller, kfo. 
ry zamlrnął się w mieszkaniu i po 
wiesiił na haku wbiityim w ścianę. 

Rodzina ~os.tnegła samobójstwo 
dopiero w kitka godzin później i 
gdy pośpieszono z pomocą za~fa­
n-o jUIŻ 'zimne ~-lioki, które odcię­
to ze sznura. 

Powodem samobój1stwa była 

przewlekfa choroba i roz.st·rój ner. 
wywy na tym 1le. 

SAMOBójSTWO SLUżĄCEJ. 
W mieszkaniu pracodawców przy 
ul. Piotnkowskiej 113 w celach sa 
mobójczych zatruła się gaizem 
świetmym 27.letnia służąca Pela­
gia Kazimier:ska. 

KRWAWE PORACHUNKI. Na 
posesji pray ul. KrakoW1Sikiej 69 w 
czasie wyinildej bójki sąisiedzkiej, 

pobita została iokato1rka tegoż do 
ma, 27-letnia Kazimiera Borow. 
ska, która odniosła szereg ram tlu 
czonych czaszki oraz skroni. 

Ranną opatrzyił wezwany le-ka·rz 
pogotowia i przewiózł w stanie 
oSllabionym do lecwicy. 

• •• 

PROCES ZAJDLOWEJ W 
WARSZAWIE. 

Głośna w swoim czasie sprawa 
Ma:rii Zajdlowej, przezwanej łódz­
ką · Gorgon ową w zwi_ąz.lm z z.amor 
d!owaniem przez nią jej rodzonej 
córeczki, znajdzie się znowu na 
wokandzie sądowej, bowiem wyz. 

Na ulł Pabianickiej zos1:aił napa- naczono ją na dzień 18-go b. m. 
dnięty i pobity pm:ez nieznanych di.a rozpatrzenia w są<lzie aip.ela­
sprawców 41.letni Ignacy Dwlej, cyjnym w Waff.-zawie. 
zam. przy ul. Strzelców 8 w Ru· 
dzie Pabianickiej. WYPADEK PRZY PRACY. 

Dulej odniósł szereg ran gł'<>·WY 28-letni murarz Józef Staingiel, 
i · r<!!k, ora:z wstrząs mózgu i gdy prac. firmy „Elewacje" w Gdyni, 
go znailezion.o bytł nieprzyfominy. odbijając łlynk na wys-0kości 3 pię 
Rainnego w stanie bardlzo ciężkim tma uderzya się w palec. St.am.gi·el 
przewieziono w karetce pogoto- zemdllał i Sipaidł na bruk. Ofiarę 
wia do szpitala. Policja zarządtzi. przewieziono do szpitala, gdzie 
ła dochodzenie celem ujawnienia stwierozono zła.manie kilku żeber 
~rawców napaści. i ogólne potłuczenia. Stan jego 

Komp~omitaca. endeci 
w Łukowie 

Zatrutą maleziono w poko.Hm 
służbowym w sta1T1ie nJeprzytom· 
nym. Wezwany lekarz pogotowia 
u-dzielił Kazimierskiej pierwsizej po 
mocy i przewiózł w &tanie osła· 

bionrrn do szpitala. 
KONDUKTOR WYRZUCONY Z 

TRAMWAJU. Niezwyikły WY'Padek 
miał miejisce onegdaj po południu 
na Unii Łódź - Z6ierz. Niedaleko 
Helenów1ka koncruktor tramwaju 
zgierskiego Felik.s CzaipińS1ki zo. 
stał wypchnięty z biegnącego tram 
waju naslrut·ek czego uderzył gło­
wą o słwpek d11ewnia-ny i doznał 
uamania podJstaiwy czaszki. 

FATALNY UPADEK ZE SCHO- Jest poważny. 
DóW. 24-letma Helena Pierayń· PROCES O ZAJśCIA 
&ka, lokat-0rka domu pra:y ul. f .ram ANTYŻYDOWSKIE. 
ciszkańskiej 76 w klatce schodo. Dnia 17 .go sienpnia rozpocZ'llie 
wej tego domu wJiegła fatałnem11.1 się w Wilnie proces o zajścia · w 
wyipadkowi. Mejszagole, w czasie których rioz-

(Kor€.spondencja. własna) 

Na kilka dni przed 14 sierpnia 
Jfisze i ulotki zawiadamiały mie­
szkańców Łukow:l i całej okolicy, 
że w dniu „Cudu nad Wis-~ą" od. 
będzie się w Łukowie wielb m.<t­
nifestacja narodowa, na którą Str. 

Nowy numer 
„Sygnałów„ 

Uka.Gał się nowy (51) numer. „Sy 
gna.łów'" z dnia 15 sierpnia i zawie. 
ra treść następującą: Zofia Bolarzo 

wo.: Ludziu z chłopskiego uniwersy­
tetu.- Józef Lubojań8ki: Bismarck 
a Polska. - Eugenia Krassowska: 
Twórczość Brunona Schulza. - J '3· 

rzy R.aun: Lokator Cochon. - John 
Bellers. - Jerzy Boreisza: Trawka 
Bronisława Linkego. - Zygmunt 

Ja.rosz: Sprawy społeczne. - Ma­

rlM Czuchnowski: Ród Judymów­
Xonatanty Anselm: Polemika czy 
denuncjacja?. - Jerzy Kamil We·in 

traub: Nowości poetyckie. - Rysun 

brodowe zaprasza, prócz swych 
czło111ków, całą ludność powiatu. 
Pochód z przed kościoła po mszy 
miał się udać ulicami miasta na 
Plac Wolności tam przemawiać 
miało aż 3 mówców. 

N a wychodzących z kościoła 
czekały u stóp kościoła tnaispa­
renty z hasłami „Precz z tydoko­
muną", „Precz z żydami" i t. p., 
które koronować mia~ podniosłą 
manifestację narodówą. 

Gdy wierni wychodząc z k<>ś­
ci oła przechodzili obojętnie koło 
haseł endecki·ch i rozesili się do 
domów, garstka okioło 20 „ś.p. pi­
kieciairzy" z ogłoszonego w afi. 
szach i ulotkach pochodu, zabra. 
ła tr.ansparenty, przenosząc się 
na Plac, gdzie do kilkun.astu na. 
rodowych bohaterów przemawiali 
„wodzowie", wznosząc „piaitrio. 
ty·czne" o!-Orzyki, przyjmowane 
śmiechem przez przechodmów 
przypadlrowych. 

kl Zygmunta Bobowskiego i Broni· 06ŁQSZENIA LEKARSKIE 
sława Linkego. - Obrona Czecho-

Pi-erzyńska miamowicie pot:knęła bito kilkainaście straganów żydow 
się w czasie schodzenia zescho. skich i US'Zlkodz?no bóżnicę oraz 
się w czasie schodzenia ze scho- poturbo~ano k1ł.kunasi1ru żrdó~. 
dów tak nieszczęśliwie, że dozna- tła ł~w11e 0S1karzonych zas1ądne 
ła pęknięcia żałąidlka i wewinę.trz- 25 osob. . 
nego kuwotolcu. I ARESZTOWANIE SPRAWCóW 

Przybyły le'karz pogorowia po KATASTROFY. 

W stanie ci~kim ZO&tał kond'uk 
tor przewiedziony do ~pitaila w 
RadogoszC1Ju. BrutaJny pasażer 
zdołał wyglroczyć z biegnącego udizieleniiu pierwszej pomocy prze ·Ze Stanisławowa donoszą: W 

wiózł Pie~zyńsiką w stanie cięż- związku z katastrofą na odcinku 
za kim do &ipitala UbezipieczaJni Spo żurawno - Nowosielce aresztowa. 

tramwaju i zbie<:. . 
Władze f)Olicyjne wd'rożyfy 

nim p~zu'kiwania. łecmej. na na wniosek p.rokurai~ora dyżur­

Strajki zwyciesko zakończone 
nego urzędnika i zwrotniczego. A. 
resztowanych przekazano do dys­
pozycji sądu w Chodorowie. 

JARMARK POLESKI. 

W Końskich został ~akończony 
strajk, trwający od trzech dni na 
terenie firmy metalurgicznej Her· 
szfled - .Victorius. 
żądania robotników zostały w 

całości uwzględnione. 

STĄPORKóW. 
W Hucie Stąporków onegdaj 

podpisano protokół przez obie stro 
ny, na mocy któreg-0 robotnicy 
przystąpili do pracy. 
· W obu strajkach akcją kierował 

w imieniu Zw. Rob. Przem. Meta 
lowego tow. Wł. Piontek. 

Rekordowy protokół sądowr 
w sprawie Idzikowskiego i Michalskiego 

Organiwwany w czasie ,,Dni 
Polesia" (15 sierpnia - 4 wrize· 
śnia) „J airmairk Poleski" w Piń· 
sku jeait pokari:em regionali'Z:lllu 
goep<idairczego. · 

słowacji. - Korespondencja. W wydziale Vlll karnym Są<lu wyroku w tej sprawie gotowe hę 

Cena egzemplarza 40 gr Prenwne Dr K KRAJEWSKI Okręgowego w Warszawie opra- dą dopiero w końcu września. 
rata kwartalna 2 zł., półr~czna _ 4 111eci. • cowano już protokół z rozprawy Do cza.su r-0zprawy apelacyjnej 
zł., roczna 7 zł. Pocztowe konto roz WENEBl'C~NE, płciowe, HC)lerza, Michalskiego i Idzikowskiego. - obrońcy Michalskieg-0 i ldzikow-

N a pierwszym planie tej doiro· 
C7lllej imprezy znajdują si.ę wyt"o· 
by oryginalne poleskiego ręko· 
dzieła. Wł.a.ściW<Jścią rękodmemi· 
ków pole$kich jest .zdoł.ność wy· 
kO'llyw1101ia trwałych i solidnych 
wyrobów, w wa.rt:mkach bairdzo 
prymiitywnyich ;i "odwiecznymi" 
n11111Zędziami. 

BóJKA NOżOWA. 

rachunkowe nr. 1, konto w PKO. nr. prostaty. Elektroleczenłe. jest on rekordowy pod względem skiego zrezygnowali ze starań o 
:503.400. Adres redakcji i 1 admini- Przyjmuje w swojej prywatnej obJ'ęt-0ści zawarty jest bowiem zwolnienie swych klijen.tów z.a 

W niedizielę po połud.ni•a w Ła­
wicy doszło do bój1ki n.a noże, w 
cza5ie której dwóch braci, 23-letni 
Kazimi-erz i 21-letni Sy.lwesiter Ko· 
momiczakowie, został<o ciężko po lecznJcy ' 

stracjl: Lwów, Hauke Bosaka 12.. Chmielna 56 od 9 rano do s wlecz. na przeszło 500 stronach. Motywy kaucją. 

P. G. WODEHOUS E 

W STARYM DWORZE 
46) Z angielskiego przełożyła , 

a. KO P E LO W N A 

Był to obowiązek, który nigdiy nie sprawiał mu 

przyjemności; - to też moma było przypuścić, że 
ponieważ uważał go za bardzo męczącego - powita 

z radością wszystko, co będzie stanowiło pewną dy· 

strakcję. Tak się jednak nie stał-0. Kiedy po jakimś 
czasie .nagle otworzyły się drzwi i do gabinetu 

wpadł pa.n Chinnery, baronet nie odczuł zadowole­

nia, Lecz n.iiechęć - i więcej niż niechęć: wściekłość. 
Było rzeczą zrozumiałą samą przez się, że ilekroć 
znajdiował się w swej pracowni, miał korzystać 
z tych samych przywilejów nietykalności, do jakich 

ongi wolno było pretendować przestępcom przy oł- · 

\anu. 

Jednak pierwsza myśl baroneta, iż pensjonariUS'Z 

lllruazył jego samotność, aby nanowo wszcząć spra­

wę pożyczki pięciuset funtów - okazała się niesłu­
szna. Księżycowa twarz pana Chinnery była blada, 

a oczy, spoglądające z poza szkieł, wyglądały. jak 

oczy człowieka prześlaid.owanego. Jasne było, że 
miał na gfowie poważniej&ze sprawy, aniżeli zamro-
żone kapitały. -

- Panie Abbott - mekł Chi.n:nery - doznałem 

wstrząsu. 

Sir Buckstone miał już na końcu języtka radę, aby 
poszed!ł sobie gdizieindiziej pozbyć się jego 9kutków, 

a.le zaniechał tego, - nie t~e dlatego, że me chciał 
być niegrzecznym, ale ponieważ nie zdążył zabrać 

głosu. 
Gość jego ciąg.nąh 
- Ten człowiek jest tutaj. 
-Co za cdowiek? 
- Odiszedłem do miasteczka, aby kupić marki, 

a kiediy przechodziłem koło gospody - on z niej 

wyuedł. 
- Kto? 
- Ten człowiek. 
- Co za człowiek? 
- Człowiek, o którym panu mówię. Wcy.gzedł 

z gospody. Tak, panie! Któżby, na miłość Boską, 

mógł przypuścić ,że w samym środku staroangiel­
skiego grodu wyskoczy ktoś, o kim przypuszcza się, 

że octdaloDIY jest o tysiąc mil? Do diabła I 
Pan Chimiery rzucił się na krzesło i przesunął ję­

zykiem po wargach. Zachowanie j-ego przypominało 

osaczonego jelenia. Wyobraimy sobie je1enia w oku· 
larach w rogowej oprawie, a będiziemy mieli obraz 
Elmera Chin.nery w tej chwili. Landscer z przy­

jemnością by go namalował. 
· - Niech pair słucha, panie '.Abbott - zaczął. -

Wie pan chyba, że W'! powodziło ·mi się zbytnio 
w mych matrymonialnych przedsięwzięciach. Łat· 

wo daję się sprowadizić na manowce - ot, co jest 
moim nieszczęściem - i mam zbyt miękkie serce, 

aby powiediz.ieć: „nie"', - a rezultat jest taki, że 

jakoś nie trafiam dobrze. No, więc tak. .. po nitoe do 
kłębka.„ doszło cło t·ego, że teraz płacę alimenty 

na trzy strony, a z czwartej grozi mi to samo. Dla­
tego właśnie uciekłem z Nowego Jorku, gdyż do­

wied~iałem się, że moia czwarta żona usiłuje wrę­
czyć mi skargę alimentacyjną. A teraz zjawia się 
ten człowiek. Tutaj! W tym staroangielskim gro· 
dziel Czy t-0 dio pomyślenia? 

- Nie mogę już! - wykrzyknął gorączkowo pan 
Chin.nery. - Nie stać mnie na płacenie więcej ali­

mentów. Największa fortuna nie zniosłaby takieg:l 

obciąż·enia. I wca1e nie znaczy. że maim masę pie­
niędrzy. Ludz.i.e przypuszczają, że tak jest, ale się 

mylą. A także miałem ostatnio ni.eprzewidiziane wy­
d.atki - dodał, opanowują.c się dostatecznie, aby 

obrzucić swego gospodarza ~owntym spojrze · 
niem. - Duże ni·eprzewidziane wydatki. .. A teraz 

ten człowiek wyskakuje w samym środku .•• 

Głos &Lr Buckstona nabrał takiego brzmienia 

jak ryk lwa, docierający do ogniska obozowego, 
o czym pisał z takim uczuciem w wydan'}'IID ostatnio 

przez siebie tomie „Moje wspomnienia myśliwskie
11 

(Mortbner Bushy, Spólka Wyd., cena 15 szylingów). 

Był wrażliwy - i WTy!DlOw:ne spojrzenie oorusżyło 

go. 
- Co za człowiek? 

'(D. c. n.) 

ranionych. Pomocy udizieliro im pó 
go-tow ie. · 

Przodownik 
postrzelił sołtysa 
W niedzielę, ok. godz. 22 szedł 

w towa.rzystwie dwóch mężczyzn 
ulicą w Kawęczynie Stanisław 

Waś, lat 30, sołtys wsi Karwęczyn 
Między ową grupą a Edward. !:<o 
słaniem wynikła kłótnia, w czasie 
której Waś rzucił się na Rosłania 
chcąc go bić. Ulicą przechodził 
przodownik XX·go kom. P. 'P; z 
Warszawy, który stanął w obrn~ 

nie napastowanego. 
Waś rzucił się na przodownika 

i począł szamotać się z ni·m. - . 
Wówczas prz-0downik wyjął re· 
wolwer i zagroził użyciem b.toni'. 
Z pomocą pospieszyli Wasiowi 
jego towarzysze. PrzodowniR wi· 
dząc przewagę wystrzelił i zranił 
Wasia w głowę w okolicy leweg-0· 
ucha. Rannego przewieziono c ao 
szpitala Przem. Pańskiego w War 
szawie. O zajściu przodownik zło~ 
żył raport w pulicji. 

www&• a s 

Dodatkowa ·'"·· 
komisja po~orow.a: 

W miesiącu sierpniu r. b. ~uje 
w Lodzi dodatlrnwa komisja poboro­
wa w dniu 29 sierpnia r. b. dla P. K. 
U. Miasto II. 

Stawić się winni wszyscy poborowt 
rocznika 1&17 i starszych rocznikq\1\7 
zamieszkali na terenie 1, 4, 6, 7, 10, 
11, 12, 13 i H komisariatów policji; 
którzy z jakichkolwiek powodów nte 
stawili się w oznaczonym terminie 
do przeglądu wojskowego i otrzymali 
imienne wezwanie z łódzkiego staro· 
stwa grodzkiego. 

Dodatkcwa komisja poborowa u. 
rzęduje w lokalu przy Al. Kości1,U3Z· 
ki 19. 

Komunikat prasowy 
Zarząd Łódzkiego Okręgu Woje· 

wódzkiegp LQPP podaje do . wiado­
mości, iż" w dniu 1 września ·b. r: w 
Szk'.ole Szybowcowej w Borow'ej ·Gó­
rze w 20 kil: od Piotrkowa Trypu.i 
nalskiego r-0woczyna .się k:Urs . s:r:y: 
bowcowy praktyczny do podltateg<>Pł 
B" dostępny dla wszystkich. · ·. 

" Opłata za kUrs wynosi zł.' 40. · '' :: . 
Wyżywiertle całodzienne wraz - ·t 

zakwaterov; aniem 1 pościelą wyno& 
zł. 2 dziennie. 

Zainteresowólli zechcą kierować 
zgłoszenia na kurs pod adresem: 
Szkoła Szybowcowa. W J3orowej 

Górze, poczta Bogdanów-Piotrkow. 
ski. 

z teatrów 
TEATR LETNI W PARKtr . 

STASZICA 
Dziś i dni następnych o godz. 1}-ej 

wiecz. grana b~e komedia ;M~lowa 
Złoty wiek rycerstwa", któreJ dow· 

~ipna akcja rozgrywa się częśclo';Vo 
współcześnie a częściowo w ~te_s. 
kowym średniowieczu. 

TEA'.rB KAMERALNY 
Występy Teatru żydowski~go. 

: ' . 

Radio łó iAZ-kie„ · 
SKODA, 17 sierpnia· 

6.20 Muzyka (płyty). 6.45 ·Gil'luia:.i 
styka. 7.00 Dziennik poranny. ,7.1~ 
Koncert poranny. 8.00 Przerwa. 
11.57 Sygnał c~asu i hejnał z Krakp· 
wa. 12.03 Audycja południowa (z 
W-wy. 12.25 Audycja południowa z 
Lodzi na W. R. , P. „P.ół godzinY, 
wśród kobiet robotników". 13.00 Prże' 
rwa.. 13.15 Francuska: muzyka bale. 
towa (płyty). 14.20 Muzyka :obiado­
wa (płyty). 15.15 Audycja dla dzieci: 
1) Rozmowa zd ziećmi - przeprawa 
dzi Wujek Radioy,ry. 2) Muzyka (pły 
ty). 15.45 Wiac10mości gospodarcze. 
16.00 „Coś miłego dla ucha". 17.00 
Utwory na ork. dętą (płyty). ~7.20 
Wesoły Dymek z Komina - .P· t. 
„Sztuczna mucha" - czyli „Migaw­
ki węzdkarskie". 17.50 O wszystkim 
po troszku. 17.55 Odczytanie progra­
mu. 18.00 Sołacz - miasto kv,riatów. 
18.10 Ludwik von Beethoven. Kwar. 
tet nr. 7 op. 59 nr. 1. 18.45 „Przygo­
dy Sindbada żeglarza". 19.00 Duety 
w wykonaniu Wandy Łozińskiej ,i 
Eugenii Hoffmanowej. 19.20 Pogadan 
ka aktualna. 19.30 Koncert rozryw­
kowy. W przerwach: Trzy skecze w 
opracow. 't'adeusza Markowskiego. 
20.45 Dziennik wieczorny. 20.51'J Po­
gadanka aktualna. 21.00 Poradnik 
sportowy dla ropotników, 21.10 „Cho · 
pin a Polska Ziemia". 21.50 WiadO •. ·.· 
mości sportowe. 22.00 Wiadomości 
sportowe lokalne. 22.05 Muzyka ta­
neczna. i piosenki (płyty). 23.0ó ·O­
statnie wiadomości dzienuika wie- -· 
czarnego. Komunikat m.etearolÓglĆz. · 
ny. 

Jednaj nowych 
prenumerato·row t' 
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z codziennrch walk robotników ł Dwaj komuniści przed s~dem 
KRÓTKOTRWAŁY STRAJK 

W FIRMIE GOLDLUST 
ZARZ_i\l) MIEJSKI IGNORUJE 

SWYCH PRACOWNIKóW 
W s1prawie wypłaty tego dodat· 

ku 1lW. zaw. wystosowały d-0 Za· 
rządu Miejskiego w Łodrzi specjał· 
ny memoriał, z żądaniem ~')'pła· 

cenia dodatku do 1 września h. r. 
najpóźniej, za trzegając sobie 
podjęcie dalszyd1 kroków po tym 
terminie. 

Białoskórski w charakterze świadka 

W fabryce włókienniczej firmy 
Gol&us.t, p11zy . uł. P1'Zędzalnianej 

WOJSKA LUDOWE Nr. 20, zatrudniającej ok. 300 ro· 
tDĄ NAPRZóD hotJników wybuchł w piątek dm. 

Na odcinkach Cabeza de Buey 12 h. m. strajk z powodu niehono· 
rowania orzeczenfa rządowej ko· 

I Herrera del Dugue pod Madry-

tem zanotowano wczoraj gwałtow- ~:ji~t~v~~U:oz;~zo~~:;:::~~z~ge: 
ne walki. Wojskom rządowym u- praćy 7 robotników. 
dało się odzyskać Tunel las ·ea. . Poza tym M:rajikujący wysunęli 
bezas w Sierra de Cabeza de Buey. szereg postulatów, doityczącyob 

DYMISJA RZĄDU NEGRINA? technicznych biraków w sy"S>temie 

Agencja Reuter donOSi z Barce- pracy, .zażąd~l~ woześniej5zego wy 

Io · b' t 1·era Negn'na daiwama ksiązeozek ohrachunko· 
ny ze ga me prem 

1
. h . . . · · .J1 • 

· d 'r · d d · •· wye , muesiem.a. mespraw1eUJl1-
pO a s1e o ym1sp. h k . t 

- wye ar i · p. 
STRAJK KOLEJARZY Po ciz•terogodzinnym strajku fir· 

W AMERYCE ma poszła na U®t~psrtwa, wobec 

w Stanach Zjednoczonych w czego r<>hotnicy podjęli pracę. 

Mieście Waukegan, stan Illinois, KOMISJA ROZJEMCZA DLA 

W wyniku interwenc.ii w Mim. 
Spraw WeW111. pracownicy miejSJcy 
w ŁocLzi otrzymali pod•wyższenie 

dodatku komunalnego z 10 na 
15%. Różnicę wipłacono tylko jed· 
nak tylko pracownikom w b1u· 
rach miejskich, gdy natomiast po· 
minięto pracowników w wydz.iale 
kanalizacji, wodociągów, gazowni 
i rzefoi miejskiej, z tej racji, irż 

jakoby podwyższenie dodatku nie 
obejmowało pracowników przed· 
sięhiorsitw miejskich. 

Zarzą.d Miejski miał udzielić 

odpowiedzi do soboty 13 b. m. je· 
dnak nie nadeełał żadnej, tak że 
związik.i zaw-0dowe oczekują za· 
łatwienia sprawy wypłaty oistateoz· 
nie do końca bież. mies. 

24 sierpnia konferencja 
Robotniczej Ł~dzi 

Związek kolejarzy pcistanowił prze DOZORCÓW DOMOWYCH W środę, dnia 24 sierpnia r. b. o godz. 7 w. w sali Filharmonii 

Ławę oskarżonych Sądu Okręgo · 

wego w Łodzi zajęli w dniu wczo· 
rajszym 24·1et:ni Ignacy Loga oraz 
28·letni Stanisław Włiodail"c.zyk, 

o~.airżeni 0 działalność komllllli· 
styczną. 

W dniu 25 kwietiruia r- b. z.gło· 

sił się do policji niejaki Józef Bia· 
ł-Oskói,ski, były ochotnik Legii Cu· 
dzoziemsikiej, aUll:or Zinainej po· 
wieści p. t. „Krwawe p ia.ski". któ· 
ry zez.nał, że siedzą·c kilka d·ni w 
areszcie z Włodarnzykiem opowie 
dział mu, że przebywał killka lat 
w Legii Cudzoziemsikiej i ma do· 
skonale ięzyk francui~ki, że wal· 
cizył w Hisz,paniii i t. d. Włodar­
czyk przypuszczaiąc, że ma do ozy 
nienia z t. z.w. „swoim człowie· 
!dem" zwievzył mu si~, że jest ko· 

nmni®tą, że został W) dalony z 
Fr.ancji za działalność komuni· 
styczną i t. d. Ponadto Białoskór­
;,iki ze-znał, że Włodarczyk go po· 
uczał, jak ma zemawać na roz· 
prawie jego żona - Wfod.arc.zy­
kowa. 

Władze policyjrne ustaliły, że 
d:rugi oskarżony Loga był sekreta· 
rzem dzie lnicy „ Prawej"' i człon· 

kiem ]óilzkie j techniki komurni· 
styoZinej. 
Sąd po zhadauiu ~wiadków i roz 

poznaniu sprawy 5kazał Ignacego 
Logę na 2 lata więzienia oraz 28· 
letniego Stani:;ława Włodarczyka 
n.a półtora roku więzienia. Ponad· 
to obu sąd skazał na utratę praw 
honru:owych i obpvatefaikich na 
okres .5 lat. 

rwać pracę, jako protest przeciw- w dniu dzisiejs.zym w Ins.pek· przy ul. Prez. O. Narutowicza 20 rozpocznie swe obrady Konferen­

ko zmniejszeniu płac o 15 proc. torade Pracy pod pvzewodinic· cja Robotniczej Łodzi z:wołana przez Ł. O. K. R. Polskiej Partii So. 

Niezwłocznie po powzięciu tej u· 1 twem I~pekitoira MelJJ.eah-0wi~a cjalistycznej w porozumieniu z Zarządem Okręgowej l{omisji Związ. 

chwały na linii Chicag~Milwau. od!hędzie się posiedzenie komisji ków Zawodowych. 
Poeta przed sądem 

kee stanęło pOciągi, które przewo-1 r~zjemczej dla spraw sporu z ty- Konferencja Robotniczej Łodzi wypowie swój pogląd o nowej or. Na tawie oskarżonych Sądu 

ziiy dziennie 14.000 pasażerów. tułu najmu pracy, między dozor· dynacji wyborczej do samorządów, uchwalonej przez obecny Sejm Okir. w Łodzi zasiadł w dniu wczo· 

cami i właścioielami domu. i Senat, ustali platformę wybarczą do Rady Miejskiej, omówi sytu. raj.s.zym 25·letni Matia111 KuJ.iński. 

Nowy obwód Inspekcji 
Pracy w Pabianicach 

Komisia rozpatrzy s.zereg spo· ację polityczną i poweźmie uchwa~y w związku z 20 Rocznicą od· . W dniu -4 liwtego h. r. Stair-0stwo 

rów illldywidualnych, zgłoszonych zyskania Niepodległości przez Państwo Polskie. Grod71kie Łódzkie skonfislmwało 

z racji nieodpowiedniego z.akwali· Spis delegatów na Konferencję oraz imienny wykaz gości należy zbiór poezji Kulińskiego, wydany 

fik.owania katego·rii płac w porów· nadsyłać Sekretariatowi OKRPPS do soboty, dnia 20 b. m. pvzez niego pod tyt. „Pieśń Wol· 

namru z rozmiarami doID111, spory Wstęp na Konferencję posiadać będą tylko delegaci i goście po. na". 

jak nas informuj.ą, nowy obwód z powodu nie-0dipowiedrnkh mie· siadający imienne karty uczestnictwa, wydane przez Ł.O.K.R.P.P.S. Zakweg!Jionowano oały na·kład 
Inspekcji Pracy w Pabianicach, szikań służbowych i t. d. •WWWl!nll ilmii--•ł"Dl!Z?!L&XiUt.ru~ 

mimo kilkakrotnych terminów je- W posiedzeniu komisji wezmą N d . ł k 
go otwarcia, nie został jeszcze u- również udział przedstawiciele Współpraca Kulturalna Chlopsko·Robotnicza ocne 1zur1 ap e 

:iiw. zaw. dozorców dom0<wyeh 
twor.wny. 28 SIERPNIA ODBĘDĄ SIĘ 

o~az właścicieli domów. 
Otwarcie nowego obwodiu któ. ZATAllG w FABRYCE n 

rego kierownikiem ma zostać p-0d DZIANEJ DOZYNKI na boisku RTS n Widzew 
inspektor Stankiewicz ma nastą. w fabryce wyrobów dzianych 

pić w przyszłym tygodniu. firmy Frenikiel i Kn;pfer, przy uł. Bilety wejśaia w cenie 25 gr. na bywać można na dlzielnicach P.P.S. 

i w Klasowych Związkach Zawodowych. 

Nocy dzisiej&zej dyżurują. apteki: 
L. Steckel, Li.manowskiego 37, Sz. 
Jankielewicz, Stary Rynek 9, T. Sta­
nielewicz, Pomorska 91, A. Borkow­
ski, Zawadzka 45, B. Głuchowski, 
Narutowicza 6, St. Hamburg:. S.ka, 
Główna 50, L. Pawłowski, Piotrkow­
ska 307. 

Spra1wa otwarcia o.bwod·a In. Pomorskiej 73 powsitał z~targ, z 

spekcji Pracy w Pabianicach ma powod~ zalegam~ roho~~om ':" 

być poruszona na posiadzeniu in· wypłacie zarohkow, ~mnieJsizema 
spektorów po przybyciu inż. Wy- st.awek pła~ o.raz zam1e1~onego u· 

rzy · właścicieli. Pułk. Sas-Choczewski contra kpt. Sikorski kowskiego I meruchomiema fabryki przez 

Rejestracja roczników os~:n~~or;~::1c!:;::re;c~!0:~~ Echa . waśni w ·Kutnie 
mienia. Sprawa 0 zaległe zarobki I 

1920 i 1921 została skierowana do Sądu Pra· W dni•U wczorajszym przed Są- że pul.k. Sas Choczewski demora- d·alszych zarzutów. Wie, iż część 
cy. dem Grodzkim w Łodzi odpowi a- lizuje życie społecz.ne i korpus zarzutów skierowano na drogę 

W dniu 1 września r·. b. winni się Odnośnie zmniej'Szenia zarob· dał z art. 255 k. k. in·. rezerwy ofi.cerskl w Kutnie, że pa.tronował hon'Ornwą, część na drogę karną 
zgłosić do rejestracji wszyscy. m~- b , k' d S · t b · 
czyźni uroózeni w roku 1920 1 1921 ków, sprawa ma yc s 1ernwarna Jan Sikor.ski, wyJawca .,Kro::uki napadowi a w. akowicza 11a nie 1 wygo owa.ny ma yc akt oskar-

zamieszl~ali na ternie 1 komisariatu do referatu kamego. Kutnowskiiej" w Kutn ;,„ go (Sikmskiego), że zabagniH żen~.a. wie, że Sas Choczewski 

P. P., których nazwiska zaczynają ZATARGI W ROLNICTWIE Sikorski w Kron c'! ł\:Jtll(JW- atmosferę i że niewłaściwie od- przeniesiony został nia irune niż-

się od liter: A, B, c, D, E, G. H, W czwartek, dlnia 19 h: m., wy· skiej'"' porusz~ł pewne sprawy ruosi się do podwładnych. s~e ~t~n~wisko„. wn.~si więc o u: 

Chp~~~dto \\inni ::;ię w dniu 1 wrze· zi~aozo~e :r.osta~o .. w B~ezmac_h ~o z życia w Kutni1e, co wywołało Kpt. Okupski prosi~ sąd o zwol ~.1iewm~i:Cn'.1e, gdyz. diz~.ałał V: dob~eJ 
śnia r. b. zgłosić wszyscy mężczyźni siedzeme ko~i~Ji roz1emozeJ dla reakcj~ i pobity został przs1 adw. nienie 'l1 zeznań, co ~eż uczyniono. r·n!ien<;:JI.'. iako leg1omsta. me chciał 

urodzeni w roku 1920 i 1921 zamiesz. spraw. robo1tn. ikow r-O~ych: Sakowicza, który n.asle_pnie z1 te11 Drugi świadek Teodor Kozlow. dop_uscrc • eto. w. ypaczeniia cha.rak. 
kali na terenie 6 komisariatu P. P., p d .J;Lęd d t ., d d b 
których nazwiska zaczynają się od osie z~me OUJJ.J zie się po (;.,yn skazany Z0.3tal n;' ~ m1c~. ski zeznał natomia·st, że istotnie erow m.o z1ezy, prze~ po o ne 

liter: A, B, c, D, E, F, G, H, Ch, pvzewodn~ctwem ln.Sipek~ora. Pra· aresztu. Następn1ie jednak Siko1. atmosfera w Kutnie była zaba- samowolne Jl-0.stępow~-nire. 
I, J, K, L, L, M, N, o, P, R, s, Sz, cy z Łocl:z;i, P: Mell,echowicza J r<>z· ski pi·sał, że pu~k. Sas Choczew. gniona. Tak nip. wojskio u.rządzi- . Sąd ~r:odzk1 og~osrł wyro~, na 

T, U, W, z, ż, z. pa?'wne maJą hyc ~o~y z ty,tułu Siki nie i·est bez winy i zgłosił się Io biegi kolaflskie. Wygrał je za. mo.cy ktorego kpt. re.z. Jan Sik.or. 
Każdy zgłaszający się do rejestra- h mik w sred k t ł · k 

cji winien posiadać: dowód osobisty, n?Jm~ p~acy ro 0 ow · osobiście do gen. La.ngnera, któ- wodn1ik cywilny klu.bu Kut111iowian- s 1 u.z.rnany z?s a wmnym l s a. 

względ::iie wyciąg z rejestru miesz- mch 1 większych gośipodarstwach remu złożył obszerne zawiado- ka, lecz gdy doszło do rozdian:iia zan.y na 2 mies .. ar.esztu i 300 zł. 
lrnńców wraz z tym dokumentem, rolnych. mieniie. Na sklut.ek polecenia gen. nagród, pierwszą nagrodę przy- ~rzywny z zamianą n.a dalszy 

stwierdzającym tożsamość osoby, LIKWIDACJA ZATARGU S'k k' k' ł k · k kl b · miesfac airesz,uu 
c.raz dowód zameldowania w Lodzl. W GARB :\RNI B·CI BRZEZIŃ· Lan.gnera 1 ors 1 s. 1erowa s ar znaoo WOJS owemu u owi na • ·. . 

Do rejestracji winny się zgłosić • SKICH gę na piśmi•e, załączając 30 dowo rozkaz władz zwierzic~.nich. Wy- . Sąd uz.n.ał, ze . d.o.wod prawdy 

1·ównież osoby, zamieszkałe na tere- dów. Prokurator woj-skowy pułk. wołało to nawet realoC]ę ze stirony 1111e został w całosc1 p1rzeprowa-

nie m. Lodzi, nie mogące wylegity_ W garha'J.'llli firmy Bracia Brze· Raczek w Łodzi umorzył docho- kluby Kutnowianka. Przed ko- dizo~y, a zarzuty były bardzo po-

tak, że nic a.bsQlutnie me do.zwo· 
lono rozpow~echrn[ć z całego 

zbioi:<ku. 
Władze pTokurato1'®kie w toku 

badań treści tomu Jl-Oeizji Kułiń· 

skiegQ ustałiły, że zaohodzi wystą· 
pienie sło'WID.e prizeciw ustrojowi 
państwowemu i s.połecznemn w 
Państwie Pol·sk.im, że jest nawoły· 
wanie do zmiany ustroju pań· 
stwowego w Polsce w drodze pr!le· 
mocy, że tireść zawiera hasła roz­
budzające nienawiść i nawołiaije 
do walk. kla~wych, że majdują 

się po.chwalenie aktów przemocy, 
które to wykroczenia pvzewidzia· 
ne są w artyk!uJ · 154 k. k. 

Ponad to w jed111ym z wierszo· 
wanych utworów tomu ,,Pieśń 

Wolna", a mia111owicie w wierszu 
„Droga do S.ieradza" Kuliński o.pi 
suiąc wiadomości, niezgodne z 
prawdą" o tym, jakoby więź· 
niów sk.uitych w kajdany pieszo 
pędzono drogami i hit-0 dopuecił 

się przekroczenia art. 170 k. k. 
Sąd Okręgowy w Łodzi po roz­

poznaniu sprawy wydał wyrok, na 
mocy którego 25·letni Marian Ku· 
liń!iki zositał uniewinniony. 

KOMUNIKATY 
Dziś, w środę, o godz. 7 w. od. 

będzie się w lokalu LOKR. PPS. 

posiedzenie przedstawicieli P.P.S. 

Związków Zawodowych i brat. 

nich organizacyj, biorących udZiał 

w Konferencji Robotniczej Lodzi. 

•• • 
W czwartek, dnia 18 b. m. o 

godz. 7 w. odbędzie się zebranie 

członków prezydium Komitetów 

Dzielnicowych P. P. S. 

mować się dokumentem o przynależ- zińsey, pr.zy uJ. Limauo~Jk.iego dzen.ie. Sikorski odwo,ał się do szarami pobity zosta·' nie żyjący wazn.e. 
ności państwowej obcej. Nr. 166, trwa. od dłu~zego czasu _____ IR! _______ „ ___ m.11Z11111am•••••• 

Osoby, lttóre zamieszkują. stale tl . . . d Sąu Najwyższego, który decyzję JUZ prezes Czerwonego Krzyża. • r~. 
zatarg na e meprzyJęcia o pra· f b 

SEKRETARIAT LOKRPPS. 

poza granicami Państwa, winne za.- pr.okurat1ora uchylił i przekazał Podczas defiiady, gdy na 1ry U- w ~ ~ f ·~ I. . n (J•t·n~on 
l'ejestrować się we właściwym Urzę- cy z:wolnionyoh w czasie strajku sprawę do ponownego dochodze. nie stal starosta Pełczyński i pułk. y U[ f ''aJ u w 1rm1e • I 
clzie Konsul&rnym Rzeczypospolitej rohotiników. . Sas Choczewski w pewniej chwili, ~ 1 
Polskiej osobiście lub pisemnie. W dlniru wowrajszym odbyła się nia. 

Osoby przebywające czasowo poza w :l!Wiąizku z powyższym konferen· Gdy prokurator wojskowy po gdy nadchodziło wiojsko, pułk. 800 robotników porzuciło prac-= 
granicami PolF-ki, winne zarejestro. h .J. k raz drugi dochodzenie umorzył, Sas Choczewski zwrócił się do 

· · z cja w 12·ym o wou:zie lns-pe cji 
wać się w drodze P1semneJ w arzą- Si•lwrski znów s.ię odwołał drugi starosty: „Proszę rozkazać, by W dniu wczorajsrzym o godz. 12 Ejtingon na oddziale 

dzie Miejskim w Lodzi, Wydział Woj Pracy. t s d N · · polici·a zdi'ęła czapki". Sytuaci·ę ł d · b hł f' · N t 'k k · 
przędza~ni 

i;kowy, Al. Kościuszki 19. w wyniiku konferencji, firma raz, ym razem ą aiwyzszy w po u nre wy uc w 1rmie . s raJ• o upacy}ny. 

W razie pisemnego zgłoszenia po- zobowiązała się wszystkich zwol· Wojskowy uchylił decyzję proku. urabował ofi.cer policji, który mi­

winien zgłaszający się podać .w imisp?- nionych rohotni!ków napowrót r.atora i sprawę przekazał sędzie- sję zdejmowania czapek przepro-

sób dok1adny i czytelny swoJe ę mu ślediczemu wojskowemu przy wadził bez reakcji ze skony pu-
l nazwisko, datę i miejsce urodzenia, przyj,ąć do pracy. W . bli'cznos'ci·. 
imiona rodziców i nazwisko panień. ROBOTNICY PRZECIW O. K. w •airszaw1e. 

· sltie matki (czy rodzice żyją. i miej- F·MIE JERSAK P'o pi.erwszym umorzeniu do- Po zeznaniach tych świadków, 

sce ich zamieszkania), miejsce swego Na wokandzi.e Sądu Pracy w Ło chodzenia pułk. Sas Choczewski zabra~ głos pr·oku.rator, domaga. 

(stałego) zamieszkania, oraz miejsce h · ski'erował ska.rgę i sp.rawa 1·uż raz 1·ąc się ukarani.a, albowiem dowód 
byt ( . śli ·e pokrywa się dzi znała.iła się sprawa ro otni· 

swego po u Je m 1 ~ • S d · G d k' prawdy n1·e został przeprowadzo-
ono z miejscem stałego zamieszka- ków przeciiwtko Józefowi Jersako· zna az.a się w ą .z1ie ro z im 
nia), wyznanie, stan cywilny, ukara- · w Łodzi, została jed,n.ak odroczo. ny. Obrona wnosiła o uniewinnie-

ś Wi. 
nia sądowe oraz ewentualne ułomno - Robotnicy skarżą przemysłowca na nm wniosek obrony. n•ie. 

ci lub wa.dy fizyczne. · d pł d Wczor.ai· zbadan1i zostali powo. Si.JQorski w ostatnim słowie 
Winni niezgłoszenia się do reje. o róimice me o acone o sta· 

stracji w wyznaczonym terminie ule- wek. łan•i świad'loowie obrony, którzy wskazał, ż.e zasadniczo sprawa 

gną na podstawie art. 99 i 170 wyżej Sprawa została odroczo.na z po· mieli usf!alić dowód prawdy za. dochodzenia przeciwko pułk. Sas 

wymienionych ustaw karze aresztu wodu dodatkowego przesłuichania rzutów podn•i•esionych przez Si- Choczewskiemu n~e · jest jesz.cze 

do 3 miesięcy. grzywny do 3.ooo zł., d!k '·orsk•iego, który w ·skardze pisał, zalmńcz.o.t11a i ni·e wiadome są lo-sy 
alho jednej z tych kar. świa ów. "' 

. . k 1- T t Dziś i dni nas_!;ępnych wielki jubileuszowy film B. De., li ~ I ~ a ~ s1·~~un~ 
Dźw1e OWJ IDO· ea r l\'Illle'~· Wspaniała p~ra aktorów: . F~ric. l\farch, o f ~ wunram o 

FranCiszka Gaal w wielkim sensacyjnym f1lm1e p. t.: • ~ U J p O 

„URANIA
11 

K O R S A R Z E ~ółUO[Oego Wyprawadoziemi1ore11a 

Cegielniana 2. Tel. 107-34 

Po cz. co-dz. o godz. 4ej; w soboty 
r.ie,izie lę i święta o godz. 12-ej. 

Film powyższy osnuty na tle fragmentów z życia kor­
sarza Lafiffe'a. W filmie powyższym biorą udział ty. 
siące piratów - wykolejeńcy i dezerterzy ze W!<Zyst-

kicB stron świata. 

Ponadto na ogólne żądanie publiczno ści udało się nam 
za trzymać jeszcze na jeden tydzieti. nieodwołalnie cal. 
kowity przebieg meczu bokserskiego o mistrzJstwo 
świata: JOE LOUIS (U. S. A.) - Mil SCHMELING (Niemcy) 

Urlopy 
111 Inspekcji Pracy 

W diaiu wczorajs.zym powrócił z 
ur.lopu wyp-0czymk-0wego i objąi 

·i.11rzędowanie in.spektor 13.go ob­
wodu lrns.pekcji Pracy inż. Sku~ie. 

wicz. 
jednocześnie objąil unzędowanie 

irnspeiktor 17-go obwodu irnż. Me­
lechowicz, który przebywał na 
urlo.pie dwutygodniowym . 

jak nas informują w nadohoc:Lzą 
cy piąitek powraca do . Łodzi z ur • 
]'()Jpu wypoczynkowego i obejmie 
urzędowanie okręgowy i!nspektor 
praicy inż. Wyrzykows1ki, którego 
obecnie za~,tępuje insip. 12.go ob. 
woou inż. Ho.ffman. 

Pociąg popularny 
R. T. T~ 

Jak się dowiadujemy, Robotnicze 
Towarzystwo Turystyczne w porozu­
mieniu ze Związkiem Klasowym w 
Lodzi organizują w nadchodzącą nie­
dzielę dnia 21 sierpnia r. b. \'Vielką. 

wycieczkę pociągiem popularnym do 
Tomaszowa Mazowieckiego. 

Wyjazd nast!łpi w niedzielę o go­
dzinie 6.27 rano, przyjazd natomiast 
o godzinie 18.35 do Lodzi. 

Koszt przejazdu w obie strony wv _ 
nosi zł. 2.25. 

Na skutek sitirajku ponuciło pra 
cę 800 robotni1ków zabru·dniony(:h 
na p1rzędzalni. 

Powodem strayku było żądanie 

unormowania obslu1gi maszyn na 
przędza,lni. 

O straj.ku zositał powiadomiony 
inspektor pracy, który podejmie 
się w dniu dizisiejszym itnterwen· 
cji. „ DZIAŁ LEKARSKI ~ 

DOKTOR 

KLINGER 
SC. ,,_. ~_ . (,...i (.IH. \\ ENE~l.CZNYOH. 

SEKSUALXYCH I SKóRNYCH 
(włosów) 

przeprowadził się na 

uł. Przejazd 17 
GODZINY PRZYJ~C: od 9-11 i od 

6-8. Tel. l.82-28 •. 

Dr. 
med. H. LU BICZ 

powr6cil 
Cilor. skórne, weneryczne i seksualne 

Pil'sudsKiego 69 
(róg Narutowicza) tel. 141-82 
od 8-10, 12-2, 5-8 wiecz. 

w niedzielę i święta od 9-11. 

Odbito w drukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „Robott1ik", Warszawa, Warecka 7. 




